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Przed dalszą rekonstrukcją gabinetu. 
Pogłoski o dymisji min. Miklaszewskiego i opozycja 

przeciwko min. Sikorskiemu. 
Warsz. kor. „Republiki" telefonuje: 
W dniu wczorajszym przybył do War 

szawy poseł Stanisław Grabski, który, jak 
wiadomo, był delegowany do przeprowa­
dzenia rokowań w sprawach konkordatu. 

W godzinach wieczorowych odbyła się 
w Prezydium rady ministrów konferencja 
te współudziałem p. premjera Grabskiego 
ministrów Skrzyńskiego i Miklaszewskie­
go, na której p. Stanisław Grabski złożył 
relacje z wyników swej podróży. 

Jak sic. dowiadujemy, wyniki te nie są 
tbyt dodatnie. 

Podobno sfery Watykańskie nie chcą 
uwzględnić punktów rządu polskiego. 

Wzwiązku z przyjazdem posła Stani­
sława Grabskiego do Warszawy mówią w 
kołach politycznych,, Jakoby p. minister 
Miklaszewski już złożył dymisją. 

PIŁSUDCZYCY F^ZECIWKO SIKOR­
SKIEMU. 

Warsz. kor. „Republiki" telefonuje: 
Na wczorajszem posiedzeniu komisji 

budżetowej posłowie lewicy: p. Moraczew 
ski (P. P. S.)( p. Poniatowski („Wyzwole­
nie"), p .Śliwiński (grupa Bryla) zgodnie o-
świadczyli się przeciwko ministrowi Sikor 
skiemu. 

Dow'-dujemy się, l i p. Moraczewski 
Wystąpii przeciwko p. Sikorskiemu nic po 
Wodowany instrukc. klubu P. P. S,, lecz 
twoimi osobistemi zapatrywaniami. 

Jak wiadomo, jest to epilog walki mlę-
.y Piłsudczykami a generałem Sikorskim 

ZAPRZYSIĘŻENIE NOWYCH MINI­
STRÓW. 

Wczoraj o godzne 1 odbyło się w Bel­
wederze zaprzysiężenie ministrów: Thu-
gutta i Sokala na ręce p. Prezydenta Woj-
r :echowskiego. 

Zaprzysiężenie ministra Żychlińskiego 
odbrdzie się dzisiaj. 

Minister Ratajski złoży przysięgę po 
Powrocie z Poznania. 

KOMPETENCJE ZASTĘPCY PREMJE­
RA. 

Warsz. kor. „ReoubKki" telefonuje; 
Wobec różnych komentarzy, jakie n-

kazują się w prasie w związku z wejściem 
posła Thugutta do gabinetu jako ministra 
bez teki i powierzenia mu »astępslwa 
prezesa ministrów,, zwróciliśmy się z proś­
bą o oficjalne wyjaśnienie, jaki jest stan 
prawny w podobnym wypadku. 

Na podstawie dekretu Rady Regencyj­
nej z roku 1918. 

Prezydent miał prawo z pośród człon­
ków gabinetu mianować wiceprezydenta 
gabinetu. Ten wypadek był właśnie w r. 
1920 za rządów Witos-Daszraski. Inaczej 
przedstawia się rzecz obecnie. Konstytu­
cja nasza nie zna stanowiska wiceprezesa 
gabinetu, natomiast art. 62 Konstytucji po 
stanawia,, że prezes Rady ministrów, w ra 
zie potrzeby, porucza swoje zastępstwo 
jednem u z ministrów. Na mocy więc tego 
artykułu premjer Grabski może poruczyć 
ministrem Thuguttowi zastępstwo swoje 
wdowolnych rc. miarach ł sam o tem de­

cyduje. Tak się więc przedstawia sprawa 
w swei istocie. 

NOWY MINISTER PRACY, P. SOKAL, 
OBJĄŁ URZĘDOWANIE. 
?OLSU» i\ 1 . I, ^: ODCINA. 

Warszawa,, 18 listopada. 
Dzisiaj o ogdzinie 4 po południu p. mi­

nister pracy i opieki społecznej, Franci­
szek Sokal przybył do ministerstwa, aby 
objąć urzędowanie. P. min. Sokal pożeg­
nał ustępującego ministra Dnrowskiego, 
poczem przyjął urzędników centrali mini­
sterstwa i przemówił do nich w słowach 
następujących: 

„Obejmując urzędowanie jako minister 
pracy l opieki społecznej, witam panów 
tem serdeczniej, że widzę wśród nich wie 
Iu kolegów i wielu przyjaciół z którymi 
współpracowałem. Ponieważ w ważnych 
sprawach służbowych muszę dziś jeszcze 
wyjechać zagranicę, rozpocznę urzędowa 
nie dopiero po powrocie. Wskutek tego 
nie daję panom żadnych instrukcji, lecz 
proszę tylko o jedno, abyście panowie pa 

miętali, że wszyscy tutaj nie służymy ni 
ludziom poszczególnym, ani grupom, ani 
interesom, ani partjom. Służymy tylko 
Rzplitej. O tem proszę pamiętać. Zastępcą 
moim dla spraw wewnętrznych minister­
stwa mianuję pana dyrektora departamen 
tu Tadeusza Szubertowicza i proszę pa­
nów o taki szacunek i lojalność dla niego 
jakich wymagać będę dla siebie". 

Po przemówieniu min. pracy i op. społ. 
p. Sokala, zabrał głos dyrektor urzędu e-
migracyjnego p. Stanisław Gawroński, 
składając nowemu ministrowi serdeczne 
powinszowanie z powodu objęcia stano 
wiska ministra i zapewniając go w imieniu 
wszystkich urzędników o gotowości pilnej 
1 lojalnej z nim współpracy. 

WYJAZD P. SOKALA DO PARYŻA. 
Polska AGENCJA I elegraflczna. 

Warszawa, 18 listopada. 
Dzisiaj o godzinie 9,15 wieczorem min. 

pracy i opieki społ. p. Franciszek Sokal 
wyjechał do Paryża na sesje komisji arbi­
trażowe: z art. 313 traktatu wersalskiego. 
Sesja ta będzie rozstrzygającą i zdecyduje 
o wysokości sumy, która ma być przyzna­
na przez Niemcy Polsce dla dalszego pro 
wadzenia instytucji ubezpieczeń społecz­
nych na Górnym Śląsku. Sprawa la jest 
wielkiej doniosłości, gdyż w razie nie u-
zyskania odpowiednich funduszów dalszy 
byt tej instytucji byłby poważnie zagrożo­
ny. 

Równocześnie minister pracy 1 opieki 
społ. p .Sokal podczas swego pobytu w Pa 
ryżu omówi z francuskim ministrem pracy 
Justin Godard sprawy wspólnie obchodzą 
ce oba ministerstwa, a przedewszystkiem 
sprawę polskiej emigracji do Francji,.jak 
również sprawę regulowania czasu pracy. 

Powrót p. min. Sokala do Warszawy 
spodziewany jest w końcu bież. miesiąca. 

WYMIANA DEPESZ Z CZESKIM MIN. 
PRACY. 

Pclsl-r Agencja Telegraficzni. 

Warszawa, 18 listopada. 
Depesza czechosłowackiego ministra 

pracy do polskiego ministra pracy! 

, J>o J . E. P, Franciszka Sokala, mini­
stra pracy — Warszawa. 

Proszę przyjąć powinszowanie jaknaj 
serdeczniejsze z powodu pańskiej nomina 
cji na ministra pracy. Wspominam przy-
tem z całym szacunkiem pańskie zasługi 
w międzynarodowej organizacji pracy i 
pańską działalność na konferencjach 1 w 
radzie administracyjnej międzynarodowe, 
go biura pracy, która była zawsze przy­
jazną 1 solidarną z przedstawicielami rzą­
du czchosłowackiego, 

(—) Habrmaa. 
W odpowiedzi na powyższą depeszę p. 

minister Sokal przesłał czechosłowackie­
mu ministrowi pracy następujący tele­
gram: 

„Do J. E. Ministra Pracy Habrmana 
Praga. 

Jestem prawdziwie wzraszoiy pańską 
uprzejmą depeszą i proszę przyjąć moje 
najserdeczniejsze podziękowanie. Jestem 
przeświadczony, że ścisła 1 serdeczna 
współpraca pomiędzy przedstawicielami 
Czechosłowacji 1 Polski na terenie między 
narodowej organizacji pracy będzie dawa 
ła w przyszłości rezultaty pomyślne, jak 
te, które dala w przeszłości Składając raz 
jesrere jaknajserdcczniejszo podziękowa­
nie ra tak miłe przyjęcie we wspaniałe] 
stolicy pańskiego kraju, proszę pana, | -
nie minisMRe o przyjęcie wyrazów mego 
szacunku ( oddania. 

( - ) Sokal. 

ZMIANY NA STANOWISKACH POD­
SEKRETARZY STANU. 

Warsz. kor. „Republiki" telefonuje? 
W kołach rządowych krążą pogłoski, 

że w ślad za rekonstrukcją gabinetu na­
stąpią zmiany na stanowiskach podsekre 
tarzy stanu. Mowa jest o zmianie wice­
ministra spraw wewnętrznych oraz o no 
minacji podsekretarza stanu w ministe-
rjuin przemysłu i handlu. Na to stanowi 
sko, jako kandydata wymieniają p. Wi-
domskiego sekretarza komitetu ekono 
micznego rady ministrów. 

SPRAWY POLITYKI POLSKIEJ. 
C Z Y ZMIANA NA STANOWISKU 

W O J E W O D Y ? 
Warsz. kor. „Republiki" tt»1cfr nuje: 
Jak się dowiadujemy ze sfer miaro­

dajnych wiadomość o rzekomej nomina 
cj ; b. ministra pracy p. Darowsklego na 
stanowisko wojewody łódzkiego jest nie 
ścisła, a w każdym razie przedwczesna. 

, Pan Darowski, który po poprzedniej 
swej dymisji został mianowany posłem 
Rzplitej w Moskwie, obecnie po ostat­
niej rekonstrukcji gabinetu znalazł się 
bez posady. Aby jednak obdarzyć zaję­
ciem bezrobotnego ministra dano mu do 
Wyboru stanowisko wojewody lwowskie 
go lub łódzkiego. Gdyby p. Darowski 
zdecydował alę na to ostatnie, wówczas 
P. Garapich zostałby przeniesiony do 
Lwowa. Byłoby to dla Łodzi wielką stra 
fę, gdyż p. wojewoda Garapich Jest wy­
jątkowo do piastowania swego odpowie 
dzialnego stanowiska i dał się poznać nic 
°d dzlsiuj jako utalentowany organizator 
i administrator oraz jako człowiek o po 
kroju zachodnio europejskim. 

P O Ż Y C Z K A Z A G R A N I C Z N A D L A C Z Ę ­
S T O C H O W Y . 

Wam, kor. „RapubHki" telefonuje! 
Pan premier Grabski wiat wczoraj 

konferencję % prezydentem miasta Często 
chowy w sprawię pożyczki zagranicznej 
Ola tego miasta. 

POSEŁ WOJKOW U MARSZ. RATAJA. 
Warsz. kor. „Republiki" telefonuj^: 
Nowy poseł sowiecki, p. Wojkow, zło­

żył wczoraj wizytę p. Marszałkowi Rata­
jowi. 

WIZYTA POSŁA SKTRMUNTA U 
CHAMBERLAINA. 

Polska Agencja Telegraficzni. 

Londyn* 18 listopada. 
Wczoraj po południu poseł Skirmunt 

złożył pierwszą wizytę oficjalną nowemu 
ministrowi spraw zagranicznych Cham­
berlainowi. 

UDZIAŁ POLSKI W AKTYWACH BAN­
KU AUSTR.-WĘGIERSKIEGO. 

Polska A f i e n c i * Telegraficzna. 
Wiedeń, 18 listopada. 

Udział Polski w aktywach banku au­
striacko-węgierskiego ustalony poprzed­
nio na podstawie przedstawionych bank­
notów ni 15,876,221 kor. zł., powiększył 
się obecnie wskutek korzystnego wyniku 
procesu o 2,146,461 kor. zł, 

Rząd polski, zastępowany przez d-ra 
Smółkę, szefa likwidacji w poselstwie pol 
jkiem w Wiedniu, otrzymał już w ostat­
nich dniach na tę dadotkową sumę aiyg-
natę, opiewającą częściowo w' dolarach 
(1X2,473). częściowo za.- na efekty w zlo­
cie (1,591,360 kor. zł), znajdujące się w 
skarbcu narodowym w Budapeszcie. 

Odjazd marszałka Piłsudskiego 
do Sulejówka. 

Kraków, 18 listopada. 
Polska Ag«nc|a Telegraficzna. 

Wczoraj po południu w związku Le­
gionistów odbył się podwieczorek wydany 
na cześć marszałka Piłsudskiego. 0 godzi 
nie 7 wieczorem marszałek Piłsudski przy 
był do teatru Słowackiego. Publiczność 
przygotowała marsza.lkowi owacje. Z tea­

tru udał się marszałek na raut do magi­
stratu. Zebrało się grono przedstawiciele 
władz, generalicji i społeczeństwa kra­
kowskiego. O godzinie 1-ej w nocy mar­
szałek odjechał do Sulejówka, żegnany 
na dworcu przez przedstawicieli władz cv 
wilnych ł wojskowych 1 przedstawicieli 
miejscowego społeczeństwa, 

Skandaliczny proces przeciw 
policji niemieckiej. 

Wrocław, 18 listopada, 
W gliwickim sądzie ziemskim rozpo­

czął tlę wielki proces przeciw urzędni­
kom policji kryminalnej niemieckiej, urzę­
dującym ra granicy wschodniej, polsko* 
niemieckiej, o przemycanie sposobem nie 
legalnym całych transportów obywateli 
polskich do Niemiec. Urzędnicy cl fałszo­
wali dokumenty emigrantów x Polski i ze 

wschodu Europy za pewneml dość wyso­
kie mi opłatami. Zdarzały się wypadki, że 
całe pociągi były zajmowane przez tych­
że, którzy tym sposobem dostawali się w 
granice niemieckiego państwa. Głownem! 
bramami, przez które szedł szmugio! ludz­
ki, były: Bytom i Zabrze, Przemycanie ie 
trwało lat kilka. 

KONFERENCJA PRZEDSTAWICIELI PAŃSTW NADBAŁTYCKICH. 

HeUfagfors, 18 listopada. 

Na dzień 7 grudnia zapowiedziana zo-
stała, narada rzeczoznawców Finlandji, 
Polski, Łotwy { Estońji. przyczem przygo-

Jtowany zostanie materjał do dyskusji na 
| mającą się cabyć w Hclsingofrsio w dn, 1 2 
i 13 konferencji ministrów spraw zagra­
nicznych tych państw. 
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Z KOMISJI RADZIECKICH. 
W poniedziałek, dnia 17 bm. pod 

przewodnictwem r. Słypułkowskiego od 
było się posiedzenie radzieckiej komi­
sji regulaminowo-prawnej, na którem 
zakończono rozpatrzenie projektu regu­
laminu dla komisji radzieckich. 

„Rosita, śpie­
waczka ulicy". 

:OT-

Pulo pipiiii nauczycieli sit pikiilM 
iterpelacja posła Utty w sejmowej komisji oświat%ow 

Biskup Tymieniecki w Kapitule Orła 
Białego. W mysi dekretu nominacyjnego 
prezydenta Rzeczypospolitej ksiądz bis­
kup Tymieniecki został mianowany za­
stępcą członka kapituły Orła Białego, (b) 

Dalszy wyjazd robotników do Francji, 
W dniu jutrzejszym przyjeżdża do pań­
stwowego urzędu pośrednictwa pracy de­
legat misji francuskiej w Po<naniu w celu 
rekrutacji wykwalifikowanych i niewy­
kwalifikowanych robotników na wyjazd 
do Francji. (b) 

Ogólne zebranie syndykatu dzienni 
fcarry polskich w Łodzi. Dziś w środę o 
godzinie 7 m. 30 odbędzie się ogólne ze 
branie syndykatu dziennikarzy polskich 
w Łodzi. 

W sprawie budowy teatru. Podana 
przez niektóre dzienniki miejscowe no 
tatka BIP'a, jakoby ministerstwo robót 
publicznych nie zatwierdziło planów bu 
dowy Teatru Miejskiego — jest najzupeł 
niej bezzasadna i nie odpowiada rzeczy 
wistości. Plany teatru, do dnia ukazania 
się notatki, wogóle jeszcze przedstawia 
ne ministerstwu robót publicznych nie 
były i znajdowały się w miejscowej okrę 
gowej dyrekcji robót publicznych. 

Jak wynika z powyższego, wiado­
mości o zatwierdzeniu czy niezatwierdze 
niu planów, których instancja decydują 
•-•a w tej mierze jeszcze nie rozpatrywała 
tą conajmniej przedwczesne. 

Plany teatru przedłożone będą w mi 
nisterstwie robót publicznych w dniu 
dzisiejszym. 

Posiedzenie delegacji W sobotę dn. 
22 bm. o godz. 7 wiecz. odbędzie się w 
lokalu wydziału opieki społecznej posie 
dzenie delegacji wydziału. Na porządku 
dziennym: 1) odczytanie protokółu posie 
dzenia delegacji z dn. 18.10 1924 r., 2) ko 
munikaty, 3) zatwierdzenie regulaminów 
miejskich domów noclegowych, 4) spra­
wa pokrycia rachunku Łódzkiego Chrześ 
cijańskiego Tw. Dobroczynności za o-
dzież, dostarczoną dla pensjonarzy u-
mieszczouych przez magistrat w Domu 
Starców i Kalek, 5) wolne wnioski, 

Z 1-go miejskiego zakładu kąpielowe 
j(o. Przejęty w ubiegłą sobotę przez wy 
dział zdrowotności publicznej 1-szy za­
kład kąpielowy przy ul. Wodnej, począw 
szy od dnia 19 listopada rb. będzie na­
radę otwarty tylko dla dziatwy miej­
skich szkół powszechnych. 

Karetki pogotowia ratunkowego. Wo 
fcec wykończenia nowych samochodo­
wych karetek pogotowia ratunkowego— 
wydział zdrowotności publicznej posta 
nowił w dniu 22 listopada rb. dokonać 
aktu Ich poświęcenia. Uroczystość odbę 
dzie się o godz. U rano w gmachu pogo 
towia ratunkowego przy ul. Gdańskiej 83 

Z miejskiej szkoły pracy. W dniu 16 
bm. w miejskiej szkole pracy przy ul. 
Piotrkowskiej 115 odbyły się lekcje po 
kazowe dla rodziców dziatwy, uczęszcza 
jączej do miejskiej szkoły pracy. Lekcje 
takie odbywają się kilkakrotnie w ciągu 
roku. 

Lekcje były przeprowadzone jedno­
cześnie w 3 klasach, przyczem rodzice 
•sieli możność przekonać się naocznie, 
laki system nauczania stosowany jest w 
tej szkole. 

„Dziennik Zarządu m. Łodzi". Wy-
s«edł z druku nr. 47 (podwójny) „Dzien­
nika Zarządu m. Łodzi". Numer ten za­
wiera: Memorjał w sprawie budowy ka­
nalizacji i wodociągów w Łodzi art, dr. 
E. Mittelstaedta — „Sprawy sanitarne 
miejskie"; sprawozdanie z 33 posiedze­
nia rady miejskiej; kronikę miejską; prze 
tfląd samorządowy (z życia miast). Nale-
o)y nadmienić, że w sprawozdaniu z po­
siedzenia rady miejskiej zawarty jest in 
extense tekst uprawnienia rządowego na 
elektrownię łódzką oraz umowy pomię-
łdzy miastem a spółką akcyjną „Łódzkie 
towarzystwo elektryczne". 

Jubileuszowy film z Mary 
Pickford. 

Głosy prasy w a r s z a w s k i e ] , 
W kinie „Nowym" wobec licznie ze­

branych przedstawicieli świata artystycz 
nego i literackiego odbył się próbny po 
kaz nowego amerykańskiego filmu „Ro­
sita, śpiewaczka ulic". 

Twórca filmu jest Ernest Lubicz, ten 
sam, którego obrazy: „Anna Boleyn" i 
„Madame Pompadour" miały świetne po 
wodzenie. I w tym filmie genjusz Lubicza 
stworzył arcydzieło przy współudziale 
znakomitej odtwórczyni tytułowej roli 
Mary Pickford. 

Sceny o wysokiem napięciu drama-
tycznem, w których Mary Pickford oka 
zała się prawdziwą mistrzynią, ustępują 
miejsca epizodom groteskowym, stwarza 
jąc widowisko barwne i ciekawe: Karna 
wał w Sewilli, wnętrza pałaców królew 
skich dały świetnemu realizatorowi moż 
ność roztoczenia przed widzem całego 
przepychu wystawy i niezliczonych tłu­
mów. Nad wszystkiem góruje niezapo­
mniana kreacja Mary Pickford. 

„Kurjer Warszawski", 

Interpelacj 
Ostatnio prasa łódzka zajmowała się 

losem kierowników szkół powszechnych i 
ich wynagrodzeniem. 

Na ostatniem posiedzeniu sejmowej ko 
misji oświatowej poseł łódzki Utta zwró­
cił się do obecnego na posiedzeniu mini­
stra Miklaszewskiego z następującymi za­
pytaniami: 

1) Na jakiej zasadzie kuratorjum łódz­
kie zdegradowało długoletnich kierowni­
ków na p, o. kierowników nauczycieli 
miejskich szkół powszechnych? 

2) Na jakiej zasadzie kuratorjum łódz­
kie Wstrzymało wypłatę wynagrodzeń do­
datkowych za kierownictwo? 

3) Na jakiej zasadzie kuratorjum łódz­
kie mianuje tylko kierowników do peł­
nych 7 klasowych szkół, podczas gdy u-
stawa przewiduje szkoły 2, 3 i więcej kla­
sowe? 

W odpowiedzi na to z polecenia mini-

** 

stra Miklaszewskiego zabrał głos wi 
tor ministerstwa p, Stypióski, który 
jaśnił, że do pierwszego zapytania, 
wszyscy kierownicy, którzy otrzymali no 
minację przed wojną i od władz okupa­
cyjnych, tj. od 1 października 1918 r. mu­
szą być uważani jako stali kierownicy. Po 
1 październiku 1918 r. ważne są tylko no­
minacje, które wydaje ministerstwo, wzgl. 
kuratorjum szkolne. 

Co do drugiego pytania, to mówca o* 
świadczył, że wstrzymanie przez łódzkie 
kuratorjum dodatku za kierownictwo po­
lega na nieporozumieniu i ministerstwo 
niezwłocznie poleci wypłacić wstecz 
wstrzymane dodatkowe wynagrodzenie. 

Co do ostatniego zapytania, to mini­
sterstwo żadnego rozporządzenia w tej 
sprawie nie wydawało i kuratorjum łódz­
kie po zbadaniu tej sprawy otrzyma odoo 
więdnie wskazówki. (b) 

W kinie „Nowym" wobec licznie ze 
branych przedstawicieli świata artystycz 
nego i literackiego odbył się próbny po 
kaz nowego amerykańskiego filmu pt. 
„Rosita śpiewaczka ulicy". Twórcą fi l­
mu jest Ernest Lubicz, ten sam, którego 
obrazy Anna Boleyn i Madame Dubarry 
miały świetne powodzenie. I w tym fi l­
mie genjusz Lubicza stworzył arcydzie­
ło przy współudziale znakomitej odtwór 
czyni tytułowej roli Mary Pickford, 

Sceny o wysokiem napięciu drama-
tycznem, w których Mary Pickford oka 
zała się prawdziwą mistrzynią, ustępują 
miejsca epizodom groteskowym, stwarza 
jąc widowisko barwne i ciekawe. Karna 
wał w Sewilli, wnętrza pałaców królew­
skich dały świetnemu reolizatorowi moż 
ność roztoczenia przed widzem całego 
przepychu wystawy i niezliczonych tłu­
mów. Lecz nad wszystkiem góruje nieza 
pomniana kreacja Mary Pickford, tego 
bożyszcza widzów kinematograficznych 
całego świata. 

„Kurjer Poranny". 
** • 

Wczoraj w obecności prasy, władz i 
zaproszonych gości nastąpiło otwarcie 
sezonu zimowego 1924—25 r. w kino­
teatrze „Nowy", Marszałkowska 125. De 
monstrowano film amerykański wytwór 
ni „United Artists Corp", pt. „Risita, 
śpiewaczka ulicy". Jest to obraz, który 
wykracza już z dotychczasowych ram 
kinematografu i przemawia do nas tak 
silnie, jak żywe słowo. Znakomita gra 
sławnej dziś na obu półkulach uroczej 
Mary Pickford i reżyserja Ernesta Lu­
bicza przyczyni temu obrazowi długo­
trwałe powodzenie. Film został wykona 
ny z okazji 30-lelniego jubileuszu istnie­
nia kinematografu. Po skończonym sean 
sie publiczność dała wyraz swojego za­
chwytu i zadowolenia w oklaskach. 

„Kurjer Polski". 
• * 

W lesie fabrykatów ekranowych, ma 
jących na celu zaspokoić nudę gawiedzi 
wyrasta niekiedy bajeczny kwiat papro­
ci, darzący skarbami piękna i ducha naj 
wybredniejsze oczy. Dzieje się to wtedy 
gdy wzorowa wytwórnia związku ame­
rykańskich artystów poszuka mądrego i 
poetycznego scenarjusza, który mieści w 
sobie łzy okrutnej tragedji indywidual­
nej i dziejowej a przez nie prześwieca 
triumfujący uśmiech szczęścia miłości,— 
gdy przepyszne tło bogatego dworu ponu 
rych królów hiszpańskich wiąże się z eza 
rodziejskim urokiem wspaniałego parku, 
w którym bawią się przepiękne damy— 
gdy pod wyśmienitą batutą reżyserską 
cały ekran drga szałem wesela karnawa 
lowego — gdy cały zespół aktorski do 
brany jest Frapująco mądrze i krzesze 
iskry życia miłosnem oddaniem nawet 
najdrobniejszych ról — gdy w roli króla 
ukazuje się artysta, pierwszy po lat dzie 
siatkach fe»omenalnie z postaci i gry 
przypominający fenomenalny talent pol­
ski Żółkowskiego — zwłaszcza dzieje się 
to wtedy, gdy bekaterką, wodząeą za 
nos króla, jest władająca Sezamem wdz^ę 
ków mądrości mimicaaiej nieporównin -'.. 
tedyna w swoim rodzaju Mary Pickfordl 

Gdy wychodzi się z teatru długo 

Baczność lokatorzy i sublokatorzy! 
Kto zalega z opłatą komornego dłużej, niż 2 terminy, 

ten może być wyeksmitowany. 
Centralny związek lokatorów i sublo­

katorów podał do wiadomości lokatorów, 
że w myśl nowej ustawy o ochronie loka­
torów zaleganie z opłatą komornego dłu­
żej niż 2 terminy (2 miesiące lub 2 kwar­
tały) pociąga za sobą eksmisję. 

Wobec tego należy pamiętać, aby w 
żadnym wypadku, nawet gdy właściciel 
domu pieniędzy nie przyjmuje, komorne­
go nie zatrzymywać, lecz regularnie co 
miesiąc, względnie co kwartał należność 
za lokal przesyłać pocztą nawet w tym 
wypadku, gdy o wysokość komornego ist­
nieje spór, lub gdy gospodarz nie dotrzy­
muje swoich zobowiązań. 

W wypadkach sporu lub innych niepo­
rozumień należy występować do urzędu 
rozjemczego, lub sądu, zaś komorne bez-
warnukowo posyłać regularnie. 

Jeżeli zgodnie z wymaganiem ustawy 
w bramie wywieszany bywa wykaz ko­
mornego i świadczeń, to należy posyłać 
również i należność za świadczenia. 

W razie nieprzyjęcia pieniędzy wysła* 
nych pocztą, należy je z powrotem z poes 
ty podjąć, lecz w najbliższym terminie, tj. 
za miesiąc lub kwartał wysłać znowu 
wraz z nową należnością za komorne. 

Dowody pocztowe należy skrupulatnie 
przechowywać jako dowód sądowy, (b) 

Kto jest zwalniany z wojska? 
Wiadomości poborowe z D. O. K. 

Obecnie odbywa się w indywidualnych 
wypadkach zwalnianie rocznika 1902, o-
czywiście w miarę napływania rekrutów 
ẑ wcielenia rocznika 1903. 

Przy zwalnianiu pierwszeństwo mają 
szeregowcy rocznika 1902, którzy wysłu­
żyli normalny okres służby, ochotnicy z 
roku 1920, oraz jedyni żywiciele, których 
podania o odroczenia przed wcieleniem z 
przyczyn formalnych nie mogły być przez 
władze poborcze uwzględnione. 

W miesiącu bieżącym zakończone zo­

stanie przypuszczalnie dodatkowe wcielę* 
nie popisowych rocznika 1903 do koaiy-
gentu październikowego. 

Z dniem 4 kwietnia roku 1925 zosta­
nie prwołana do szeregów część rocznika 
1903 w liczbie przewidzianej instrukcjami 
M. S. Wojsk. 

Wbrew podawanym wiadomościom 
nieprzewiduje się narazie skrócenie nor­
malnego ustawowego czasu służby dla szc 
regowych 1903, którzy zostaiiną wcieleni 
w kwietniu. (b) 

Prezydent, który chciałby być ministrem, 
do prezydenta, który został ministrem. 

W dniu wczorajszym magistrat m. Ło 
dzi wysłał następującą depeszę gratula­
cyjną: 

Minister spraw wewnętrznych 
p. Cyryl Ratajski, Poznań. 

Zarząd m. Łodzi, witając na nowem 
stanowisku pana ministra, wybitnego 

działacza samorządowego, wyraża uf­
ność, że interesy samorządu miejskiego 
znajdą w nim zawsze orędownika j o-
brońcę, i przesyła serdeczne życzenia 
owocnej dla państwa polskiego pracy. 

Prezyden m. Łodzi. 
M, Cynarski. 

Znów fermenty w Kasie Chorych. 
Lekarze kasowi żądają podwyżki. 

Wczoraj na skutek żądaó lekarzy ka­
sy chorych w sprawie podwyżki odbyła 
się konferencja między zarządem kasy, a 
delegacją lekarzy. 

Na konferencji lekarze domagali się 
aby sprawę piat wyłączyć tymczasowo z 
umowy ogólnej i by zawarta została urno 
wa cennikowa do czasu zawarcia umowy 
głównej, a następnie płace te będą uregu­
lowane. 

Następnie delegacja prosiła, by zarząd 
kasy chorych nie odwlekał tej sprawy aby 
nie zakłócać normalnej pracy w kasie oho 
rych. 

W odpowiedzi na to przewodniczący 
zarządu kasy p. Kałużyński oświadczył, 
że zarząd kasy chorych był zawsze skłon 
ny do pertraktaq'i z lekarzami, a dotych 

czasowa zwłoka nastąpiła wskutek niedo­
starczenia przez lekarzy odpowiedni 2 go 
materjału w te) sprawie. 

Wreszcie p. Kałużyński obiecał spra* 
wę tę przedstawić na posiedzeniu zarządu 
kasy. 

Tow-o teatralne „Thalia". 

T e a t r N iemieck i ur Scal i 
Dyr. Dr. Rob, Lohan. 

DZIS, o godz. 8.15 wiecz. po raz III 

Powrót vi czasy panieństwa 
komedja w 3-ch akt Engla i Zasmana. 

Bilety do nabycia w firmie Dil.el, Piotrków-, 
ska 157 -

brzmią w uszach jej brawurowo odśpie­
wane pod czarowne dźwięki „Toski" fuc 
riniego — raz w swawoli — raz w żnU-
bie, piosenki: 

O ludu, swego króla sławi 
On wszystkich nas zachwyca, 
Chociaż mu bieg państwowych spraw 
Zasłania każda spódnica.... 

O ludu, swego krela sławi 
On wielki — z mocy nieba drwi.,. 
To pływak jest — przebęd/.ie wpław 
Merze wylanej przezeń krwil 
Tym obrazem o rysach epopei psyche 

socjalnej godnie uczczono 30-!ccic kino 
teatru 

„Echo Warszawskie"*-
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Dwie niańki kresów wschodnich. 
Brak jednolitego programu, brak sta-jwschodnie rubieże Rzeczypospolitej, do 

łych wytycznych polityki wewnętrzne], 
wysyłanie ha stanowiska administracyjne 
elementów zdyskwalifikowanych w kraju, 
nierozumne ignorowanie potrzeb kullural 
no - gospodarczych tubylczej ludności — 
doprowadziło kresy wschodnie do stanu, 
graniczącego z pojęciem *•» „aharchja", 

Usilnie agitowana ludność białorusiń-
*ka, znana przed wojną ze swej ospałości 
pokory 1 uległości — nabrała niechęci do 
naszych władz administracyjnych, a czu-
iąc sią pokrzywdzoną — popiera żywioły 
4ntypar^',v;cwe, ułatwiając im destrukcyj 
oą i wręcz bandycką robotę. Prowoka­
cyjne zachowywanie się miejscowego zie-
tniaóstwa, kwestja osadnictwa wojskowe­
go, samowola starostów, postój wojsk po 
wsiach nie mogą przyczyniać się do­
datnio uo zaspokojenia niezadowolenia, 
które rośnie i potęguje się. Umożliwia to 
Wysłannikom „ościennego mocarstwa" 
organizowanie, uwłaczających godności 
Rzeczypospolitej, napadów na pociągi wio 
zące jej dygnitarzy. 

Konieczność jaknajszybszego zaradzę 
nia złemu, odczuwana przez wszystkie 
obozy polityczno, była główną przyczyną 
Ustąpienia p. Hubnera ze stanowiska min. 
*pr. wewn. Sądzono bowiem powszech­
nie, że p. Hubner nie jest specjalnie uzdol 
niony do naprawy stosunków adminisira 
cyjnych w województwach wschodnich. 
Logicznie rzeczy biorąc, na następcę trze 
ba było powołać jednostkę dokładnie o-
beznaną z charakterem ludności i obec­
ną sytuację ogólną na wschodzie pań­
stwa: jednostkę mającą już porałem go­
towy, szczegółowo opracowany plan 
uzdrowienia tamtejszych stosunków admi 
nistracyjno - gospodarczych — natomiast 
Powołano p, Ratajskiego. 

P. min. Ratajski był bardzo zdolnym 
Prezydentem m. Poznania, gdzie zyskał 
Powszechny szacunek i poważanie; jest 
°n podobno pełen jaknajlepszych chęć 
~~ ale tego za mało, albowiem p. min. Ra. 
kjski całe żvcie spędził na Śląsku i w Po 
bańskim, a więc wschód jest dła ni*ego 
iitenra mcognita", w pełnem tego słoWT 
*n«czeniu. Sposoby administracji Pozna 
n ' a a Pińskich błot różnią się zasad 
liczo. 

P. Linde był w swoim czasie idealnym 
dyrektorem P. K. O., lecz jako min. skar­
bu został wyśmianym i musiał ustąpić, 
b Q nie nadawał się na to stanowisko; p. 
^ice-marszałek Gdyk — był ponoć jed 
n ym z najlepszych zecerów, lecz jako 
^ówca i polityk marnie się spisuje. — 
w"ogóle każden człowiek jest dobry tylko 

brzo się zna na potrzebach i bolączkach 
wolny i w każdym wypadku powołania 
kogoś na to stanowisko — inny, Uporżąd 

tych Z i e m , Wiele już dla nich zdzilłał, a licowanie stosunków administracyjnych na 
có najgłówniejsze jest szanowanym i lu 
blanym w najgłuchszych zakątkach Pole­
sia, Powołanie go na stanowisko wice -
premjera należałoby powitać z zadowól*! 
rtiem, gdyby hle mglisty ł nieokreślony 
ściśle charakter samego stanowiska, 0 
wice - premjerze bez teki konstytucja nic 
nie mówi, zakres jogo działania jest do-

kresach wschodnich należy do resortu 
mihlstra spr. Wswn.; ścisłe odgraniczenie 
kompetencji wice - premj'erft od nilhistre 
epr, wewn. W tym wypadku jest bardzo 
trudne do przeprowadzenia. Nieuniknio­
ne' będą peWne tarcia, zwłaszcza, że jak 
p. Thugutt, tak równie* i p. Ratajski nie 
są bynajmniej manekinami, lebz ludźmi o 

dużych zasobach enerjjfi i odmiennych 
zapatrywaniach politycznych. Czy te tar 
cia będą słabsze czy mocniejsze — straci 
na tym w każdym razie jednolitość akcji 
sanacyjnej) w konsekwencji Wyniknie nie­
pożądana sytuacja dziecka o dwóch kłócą 
cyoh się niańkach, które to dziecko, zgod 
nie z przysłowiem, wychodki na te mjak 
najgorzej, bo bez oka. 

Jak na tem wyjdą Kresy •*» poka*» 
przyszłość. W. Z, 

Pierwsze dni niepodległości. 
Stenogram odczytu marszałka Józefa Piłsudskiego w Krakowie. 

Jak r z ą d z o n o w Poznan iu . — Stosunk i okupacy jne . — P r ó b y r z ą d z e n i a w L u b l i n i e 
Więz ień m i n i s t r e m . — P i e r w s z e dni r ządu P i łsudsk iego . 

I I . 
zaborami, że był rozdarty Panowie, że stan ten współrządzenia, 

że stan ten współpracy trwał dość długo 
świadczy o tem sprawa inna, na którą 
zwróciłem swoja; uwagę, „Czas" 6 listo­
pada. Telegram własny z Wiednia: Dzień 
niki tutejsze donoszą, że minister dla Ga-
Jiq'i Gałecki podał się do dymisji, 

„Czas" 8 listopada. Telegram własny 
z Wiednia: Min. Gałeckiemu komisja l i ­
kwidacyjna poleciła zastępstwo w Wied 

podzielony we 
dług okupacyjnych chęci. To znaczy, że 
jeżeli Panowie zechcecie przypomnieć te 
miłe czasy, to powiedzcie sobie, tą jadąc 
do Warszawy w pewnych miejscach na 
prawo od kolei był zabór austrjacki, a na 
lewo zabór pruski, Na stacje, o ile były 
na prawo położone od toru kolejowego, 
trzeba było brać przepustki od strony le­
wej. Dawało mi to w owym czasie po 

' V " " . " " , " I wód do żartu, że lepiej może przeorc-
nłu._ Min. Gałecki z ram.enia komisji M J ^ i c rfranic'ą W Ł a t u * ulicy Marszałków 

skiej w Warszawie, tak, że aby przejście 
z jednej strony na drugą wymagało prze­
pustki, Mniej więcej ten sam charakter 
ma podział kraju wzdłuż linji kolejowej. 
Otóż tam zaborca — to znaczy wojska 
niemieckie i wojska austriackie, gdyż oku 
pacja była militarna — pokrajały zabór 
rosyjski w tej czy innej dzielnicy na naj­
rozmaitsze części i z tego powodu narzu­
ciły inny sposób postępowania charakte­
rystycznego w różnych częściach obecnej 
Rzeczypospolitej polskiej. Dlatego też 
znowu daty prób rządzenia w tej czy innej 
części z sobą się nie zgadzają. 

na swoim miejscu: czyż zatem można żą-
^ań od prezydenta m. Poznania, ażeby w 
ctarakterze min. spraw wewn. dobrze 

orjentował w nastrojach i potrzebach 
'udnotci Wołynia i Polesia? — Trudno 
r°zumie się robić przepowiednie na przy­
róść , ale obawiam się, że p. Rataj«fld nie 

tego cudu. A szkoda... Człowiek 
bezwarunkowo uczciwy, zdolny, energicz 

mógłby przez ten czas b. dużo poży-
_cznego zdziałać w zarządzie m. Pozna-

a tak,., zmarntfje tylko czas, starga 
n ^ W y , ,-myecbęei się i odejdzie bez mo­
cnego zadowolenia ze jpeWenia po­

j o n e g o mu obowiązku. 
, Koła polityczne oczekują przeprowa-

( l i C f t i a sanacji stosunków na kresach 
^ h o d n l c h od p, Thttgtrttet, który głów­
ek w tym celu został powołany na sta-
J°* lskó wica - prwrtjera. O H e k t y w d e 
^ 0 * Y biorąc p. rato, Tbuźutt najlepiej 

nadajo do tej niewdzięcznej pracy, 
' ^ fc poseł i jako członek Komisji Kon-

1 więrteń odwiedzał o* kilkakrotnie 

kwidacyjnej objął jakoby poszczególne 
resorty minfeterjalne, o ile one dotyczą 
Galicji. Wiadomość, podana przez nie­
które dzienniki tutejsze, jakoby min. Ga­
łecki podał się do dymisji jest ntepra v-
dziwa. 

Podobnie rzecz mt*ła się w Poznań­
skim. Na skutek nacisku rady żołnier­
skiej — Volksrath, czy rada ludowa w Po 
znaniu przedsiębierz ekrokl, dla powstrzy 
mania nieprzyjacielskich jakoby kroków 
jakichś legjonów polskich, mających ata­
kować radę żołnierską niemiecką w Po­
znaniu. Te próby rządzenia, jak widać, 
są zawsze związane nie z częmś innem, 
jak z dotychczasowym zaborcą, który na­
rzuca nawet formę pracy polskiej, naka­
zując zmianę nazwy, nakazując próby nie­
raz przykre, prąc jakoby do wystąpienia 
przeciw innym polakom, nakazując utrzy­
mać granicę w tej ścisłości, kiedy była 
rządzona przez zaborców. A więc jest 
to wciąf współrzędny rząd. Zaborca 
istniał obok polaków. 

Powiem nawet, że jeżeli analizować 
próbę poznańską, która i historycznie 
trwała względnie długo, to znajdziemy 
rzecz bardzo ciekawą, że ona najbardziej 
i najsilnisj podlegała zaborcy. Albowiem 
komisja likwidacyjna spokojnie i jasno 
stwierdziła, że jest tylko „likwidacyjną" 
dla stosunków zaborcy do Polski. Odwrót 
nie w Poznaniu jest wyraźnie współrzą­
dzenie, nawet uleganie dalsze zaborcy. 
Widać to ze wszystkich aktów, o których 
na chybił traf mówiłem, dlatego, aby o-
kreślić, że wszyscy pod tym względem 
w Poznańskiem nie szli na dalsze rzeczy. 
Oto mam przed sobą znowu „Kurjer 
Poznański" z 15 listopada, w którym jest 
odezwa wszystkich posłów, polskiego 
koła w sejmie pruskim i polskiego koła w 
parlamencie niemieckim, zawiadamiającą 
o utworzeniu rad robotniczych i żołnier­
skich „dla utrzymania ładu i porządku". 

Panowie, którzy są pod odezwą pod­
pisani, nie mogą mieć chyba pretensji, 
żeby być specjalnymi amatorami rad żoł­
nierskich i robotników. To samo jest po­
wtórzone przez komisariat naczelny ra­
dy ludowej, to jest to, co wyłania ich w 
postaci niby rządu, Podpisani «ą: Kor-
fanty i Adamski. Znowu zajdzie ta sama 
rzecz. Znowu więc mamy akt masowego 
współrządzenia, konieczność współistnie­
nia, dalej poddania się jako władzy har­
dzi oj Silnej, bardziej suwerennej, władzy 
zaborców. 

B. ZABÓR ROSYJSKI. 
Przechodzę do zaboru rosyjskiego. 

Ztbór rosyjski miał w oWym czasietę 
charakterystykę w porównaniu z innymi 

STOSUNKI MIEDZYOKUPACYJNE. 

Próba pod tym względem w okupacji 
niemieckiej idzie w pewnej parze i w 
pewnej równoległości z próbami w Po­
znańskiem, gdyż zależała nic od czego in­
nego, jak od takich ozy innych aktów, 
czy pracy flbo bez pracy zaborczego 
rządu, a wobes tego, żo zabór austrjacki, 
jak wogóle cała Arstrja okazał się pod 
względem znoszenia dotychczasowego 
rządzenia szybszym, niż zabór niemiecki. 
Lublin, czyli okupacja austriacka, miał 
możność czynienia inaczej, niż to było w 
okupacji niemieckiej. Dla charaktery­
styki stosunków w okupacji niemieckiej 
wybrałem sobie dokument pewien, zwią­
zany z moją osobą. Dlatego to wybrałem, 
ponieważ teraz dopiero napotkałem ten 
dokument, a ucieszony nowizną tych do­
kumentów, zdecydowany jestem przy 
swojej analizie historycznej przedstawić 
1 tu je odczytam: 

Jak wiadomo, w końcu października 
utworzył się nowy rząd w Warszówie, t. 
zw. rząd Świeżyńskiego, który mianował 
mnie ku wielkiemu mojemu zdziwieniu, 
gdyż o tem nie wiedziałem 1 dowiedzia­
łem się z dziennika „Woche" w Magde­
burgu, że jestem już ministrem polskim, 
co mi zostało tajnie oddane przez pod­
oficera, który mnie pilnował i wzbudziło 
ogromny śmiech u mnie i kolegi obecnego 
przy icm gen. Sosnkowskiego, gdym ogło 
sienie to odczytywał, że jestem ministrem 
Nie wiedziałem o tem, ż« Świeżyński żą>-
dał, żeby mnie uwolniono. 

Nia to żądanie kanclerz niemiecki od­
powiedział: 2c rząd niemiecki uwalnia Pił 
sudskiego do objęcia stanowiska ministra 
wojny i iąda gwarancji przeciwko anty-
niemitekim wystąpieniom. 

Ja s wielką przyjemnością odczytuję 
W słowa od bardzo niedawna, ze względu 
na to, że nie znałem tej depeszy nigdzie, 
a byłe wydrukowana jedynie w .Kurjerze 
Warszawskim". Nie znając tej depeszy, 

zawsze myślałem z podziwem, dlaczego 
tak uporczywie prześladuje mnie oskarż* 
nie, o specjalny germanoiilizm, a wytłu­
maczenie tego znajdę. 

Wybrałem tylko te dwa dofcuraei*y. 
Dlaczego? 

Dlatego, że ze wszystkich prób podf 
tym wzglądem czynionych w Polsce — o 
sobie powiem na końcu — próba rządze­
nia wbrew okupacji, była ze slrony rządu 
Świeżyńskiego najsilniejsza i najbardziej1 

ostra, Jeżeli wreszcie ta próba w rządze­
niu wbrew okupantom, wbrew rządowi 
zaborczemu, miała taki charakter, żt 
wszystkie słowa i określenia mówiły tyl­
ko o tem, że rząd okupacyjny jest \ilniej. 
szy, od rządu Świeżyńskiego to Wtedy 
nie ma mowy o Innych, którzy bvll znacz­
nie słabsi w wystąpieniach niż rząd 
Świeżyńskiego. Dlatego też pomijam 
wszystkie inne rządy i przechodzę do i r u 
giej części, to znaczy do t, zw. rządu lu­
belskiego. 

RZĄD LUBELSKI. 

Został on zawiązany bardzo późno w 
porównaniu z innemi próbami rząizeaia, 
albowiem, jeżeli wszystkie pr5by rządze­
nia, o których mówiłem, mają termin 
ostatnich dni października, to rząd lubel­
ski przekracza październik i wchodzi pod 
koniec pierwszego dziesiątka dni listopa- ] 

da. Miał więc w porównaniu z 'nnymł 
bardziej ułatwione zadanie, dlatego, że 
rząd austrjacki, jeżeli jeszcze musiał l i ­
kwidować, wobec swej słabości, coś we­
wnątrz Austrji i innych powstających pań­
stwach, to w zaborze swoim, mianowicie 
okupacji austrjackiej w Lublinie nawet 
nie miał co likwidować i był stroną słab­
szą w porównaniu ze wszystkiemi innemi 
częściami Polski. Dlatego też w wystą­
pieniu rządu lubelskiego, jest nu^a, której 
gdzieindziej nie ma. Ta nuta, mówi 
o rządzie, a nie o współrządzić Gdyby 
kto twierdził, że taki, czy inny chsraklcr 
miały czynności rządu lubelskiego jett to 
próba, która poszła najdalej, najsilniej 
próba stania się rządem polskim. Poszedł 
nawet tak daleko, że powiedział, że jest-
rządem jedynym i żądał od wszystkich 
innych prób rządu, aby mu się poddały. 
To znaczy, zrobił pierwszą historyczną 
próbę zrobienia rządu jednolitego, na ca­
łym obszarze Rzeczypospolitej, żądając 
poddania się sobie, która jednak — po­
wtarzam — hisioryozni* nie dała rezulta­
tu. Jest to jednak jako myśl państwową 
rzecz najdalej posunięta, dlatego im je*-1 

najpóźniejttzą próbą . 
Ostatnia próba jest moja, a miała uła­

twiania takie, jakich Mo inny nie miał % 
jednej strony jest to proces osłabienia 
państw zaborczych bardzo daleko posu­
nięty: t dpgłej zaś stronv na samego za­
borcę najmniej urządzonego, wtedy, kiedy 
przystępuje do swej próby. Więc po-
%vtafzam ic go^by kto, co chciał WwiJ 
przeciw -za i iw i lubelskiem i, jest m>-
chybnio prawdą, że poszedł najdalej, w>-
giądn civ o» rząd polski 

{D. e. «4. 
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Poincare wywołał wojnę. 
Sensacyjne rewelacje b. ambasadora francuskiego w Petersburgu 

Paryż, 18 listopada, 

„L'Oevre" zamieszcza wspomnienia 
b, ambasadora francuskiego w Petersbur 
go, Jerzego Louisa. Wynika z nich, że ce 
sarz Wilhelm przed wojną w 1914 roku 
miał oświadczyć, iż uczyni wszystko, aby 
otrzymać pokój z Francją. Jednakże, gdy 
w tym czasie przyjechał do Petersburga 
Poincare, uzyskał on tajny fundusz, aby 
prowadzić kampanję prasową na swoją 
korzyść, Z chwilą wyboru Poincarego na 
prezydenta, sytuacja się zmieniła o tyle, 
że Poincare dążył do wojny. Louis miał 
oświadczyć Pichonowi, że gdyby on po 
został posłem w Petersburgu a Pichon 
ministrem spraw zagranicznych, do woj 
ny by nie doszło. 

Prasa francuska naogół z oburzeniem 
dementuje rewelacje Jerzego Louisa, b. 

ambasadora francuskiego w Rosji o od 
powiedzialność za wybuch wojny. Rewe 
łacie te czynią bowiem odpowiedzialnym 
Poincarego, a przez to i Francją za spo 
wodowanie wojny światowej, 

,,L'Homme Librę", omawiając wspom 
nienia przedwojenne Louisa, uważa, że 
mogą one przedewszystkiem obarczać 
pamięć Jego, w każdym razie nie uchy 
biają Poincaremu. 

, l 'Aven i r " utrzymuje, źe rewelacje 
te są pewnego rodzaju zemstą, ze strony 

ambasadora francuskiego za odwołanie 
go z Petersburga przez Poincarego, 

„Petit Parisien" podkreśla, że auten 
tyczność wynurzeń dawnego dyplomaty 
francuskiego jest podejrzana i że nie po 
winna się rewelacjom tym wierzyć, 

„Figaro" nazywa komunikat Louisa 
zwierzeniami starego urzędnika, pominie 
tego w zaszczytach, który pisał to wszy 
stko, co usłyszał, lub co mu się zdawało 
że słyszał. 

Prawicowa prasa francuska podkreś 
la podejrzany charakter tych rewelacji 
uważając Je za manewr polityki i propa 
gandy niemieckiej. 

HERRIOT 0 POLITYCE ZAGRANICZ­
NEJ FRANCJI. 

Polska Agencja Telegraficzna 

Paryż, 18 listopada. 
Odpowiadając na posiedzeniu senac­

kiej komisji dla spraw zagranicznych na 
postawione pytania Herriot oświadczył, 
że od czasu wejścia w życie planu Da-
wesa, Niemcy uiszczają normalnie należ 
ne spłaty miesięczne. Trudności dotyczą 
ce rozbrojenia Niemiec, nie wszystkie 
jeszcze zostały pokonane, zwłaszcza nie 
uregulowano jeszcze sprawy organizacji 
Reichswehry. Co się tyczy przyjęcia Nic 
miec do Ligi narodów premjer oświad­
czył, że Francja wychodzi z założenia, iż 
Niemcy nie mogą w tej mierze korzystać 
z jakichkolwiek przywilejów i winny pod 

porządkować się wszystkim warunkom, 
przewidzianym w pakcie Ligi. 

Pierwsze zetknięcie się z nowym ga­
binetem angielskim, wywarło bardzo ko 
rzystne wrażenie i pozwoliło rokować, 
jak najlepsze nadzieje. Uznanie Rosji so 
wieckiej jest niezbędne z punktu widzę 
nia ekonomicznego, politycznego i woj­
skowego. Francja jednakże nie chce, aby 
interpretowano jej stanowisko w tej spra 
wie jako gotowość zrzeczenia się praw, 
przysługujących jej obywatelom. Rząd 
zresztą wyrażając gotowość podjęcia sto 
sunków z Rosją, poczynił wszelkie nie­
zbędne zastrzeżenia. 

Odpowiadając Poincaremu, który pod 
niósł sprawę protokułu genewskiego i e-
wentualnego nieratyfikowania go przez 
Anglję. Herriot zaznaczył, że nawet do­
puszczając tę hipotezę, nie wykluczało 
by to możliwości zawierania odrębnych 
układów. 

CZY ANGLICY WYCOFAJĄ SIĘ Z KO-
LONJI? 

Polska Agencja Telegraficzna. 

Londyn, 18 listopada. 
Reuter, omawiając poglądy, jakie wy­

łoniły się w Berlinie w sprawie ewentual­
nego zastąpienia od stycznia okupacyj­
nych wojsk angielskich w Kolonji przez 
wojska francuskie podkreśla, że armja o 
kupacyjna angielska jest częścią składo 
wą armji sojuszniczej, wobec czego kwe-
stja wycofania wzmiankowanych wojsk 
będzie zbadana i zdecydowana przez o-
gół sojuszników. 

AMNESTJA WE FRANCJI. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Paryż, 18 listopada. 
Senat uchwalił 176 głosami przeciwko 

104 amnestję za czyny, noszące cechy 
zdrady stanu. 

Następnie omawiano snrawę Malyiego 
Po dyskusji senat uchwalił amnestję Mai ' 
vicgo 195 głosami przeciwko 62. Wreszcie 
uchwalono zarządzenia dotyczące amne­
stii Karola Maurrata. 
SADOUL I GUILBEAU WYŁĄCZENI. 

Polrka Agenci. I elttgratwroa 
Paryż, 18 listopada. 

Senat odrzucił 189 głosami przeciwk* 
104 wniosek rządowy domagający się 
aranestji dla skazanych zaocznie: kapita 
na Sadeul, który przeszedł na służbę so 
wiecką, oraz pisarza defetystycznego 
Guilbaeau, 
ZWŁOKI JAURESA BĘDĄ PRZEWIE* 

ZIONĘ DO PANTEONU. 
Polska Agencła Telegraficzna. 

Paryż. 18 listopada. 
Izba uchwaliła 340 głosami przeciw* 

ko 60 na 400 głosujących kredyty wyso­
kości 650 tysięcy franków na pokrycie 
kosztów przeniesienia zwłok Jauresa do 
Panteonu, 

AMBASADOR FRANCUSKI 
W MOSKWIE. 

Polska Agencja Telegraficzna, 

Paryż, 18 listopada. 
Rząd sowiecki udzielił swego arfre. 

ment Janowi Herbetto jako ambasadoro 
wi francuskiemu w Moskwie. 

Dr. RaneRe tworzy gabinet w Austrji. 
Wiedeń, 18 listopada. 

Polska Agencja Telegraficzna. 
Komisja główna rady narodowej uchwa 

Uła większością głosów powierzyć D-rowi 
Ranekc stanowisko kanclerza nowego ga 
binetu. Dr Raneke przyjął tę misję. We 
czwartek rrzed południem odbędzie się 

Elenarne posiedzenie rady narodowej na 
torem nastąpi wybór nowego gabinetu. 

Dzienniki wieczorne podkreślają, że dr. 
Raneke zobowiązał się kontynuować dzie 
ło sanacji Austrji, rozpoczęte przez d-ra 
Beipla, w myśl paktu genewskiego. Tekę 
ipraw zagrrnicznych obejmie prawdopo­
dobnie Henryk Mataja. 
DR. MATAJA —MIN. SPRAW ZAGRA 

NICZNYCH. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Wiedeń, 18 listopada. 
Dr, Raneke zaproponował tekę spraw 

zagranicznych dr. Henrykowi Matajł, któ 

ry jak słychać, propozycję tę przyjął, Dr. 
Mataja jest wybitnym parlametarzystą i 
znawcą stosunków europejskich. Był on 
czynnym członkiem unjt międzyparla­
mentarnej i w tym charakterze bawił 
kilka dni w Warszawie, Zna on dobrze 
stosunki w Polsce, czego dowodem jest 
jego odczyt, wygłoszonv roku bieżącego 
w tow. politycznem w Wiedniu, 

TRAKTAT AUSTRJACKO . CZESKI. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Wiedeń, 18 listopada. 
Rokowania w sprawie zawarcia ukła 

du handlowego między Austrją a Czecho 
słowacją zostały dziś wieczorem zakoń­
czone. Układ ten będzie podpisany ze 
strony czechosłowackiej przez dr. Bene­
sza, który po zlikwidowaniu kryzysu rzą 
dowego w Austrji przybędzie do Wie­
dnia. 

Ostra opozycja niemiecka 
przeciwko Czechosłowacji. 

Zmiany w konstytucji gdańskiej. 

Praga, 18 listopada. 
Polska Agen-.ja T H -grafk-zna. 

Izba poselska przystąpiła dzisiaj do roz 
praw nad budżetem na rok 1925. Gene­
ralny sprawozdawca Srblnko omawiał 
sprawę urzędników państwowych i o-
świadczył, że koniecznem jest uzyskanie 
funduszu 'półmiljardowego, aby przystą­
pić do poprawy bytu urzędników. Podsta 
wowym warunkiem tej poprawy jest jed­
nakże zwolnienie 120 tysięcy urzędników 
w ciągu kilku lat. 

Z kolei przemawiał przedstawiciel 
wszystkich niemieokich ugrupowań poli­
tycznych w parlamencie, składając dekla­
racje wyjaśniającą, dlaczego posłowie nie 
mieccy postanowili nie brać udziału w roz 
prawach budżetowych. Posłowie niemiec­
cy protestowali przeciwko gwałtom wyna 
radawiania i wywłaszczania niemieckiej 
ludności. 

Gdańsk, 18 listopada. 
Afenoja Wschodnia. 

Frakcja socjalistyczna sejmu gdań­
skiego zamierza wysunąć w najbliższym 
czasie szereg ważnych zagadnień w spra 
wie zmiany w Konstancji. 

Socjaliści domagają się, by przede­
wszystkiem ograniczono liczbę posłów 
ze 129 na 80. Drugą sprawą Jest możli­
wość rozwiązania sejmu. 

Według brzmienia konstytuqi, kaden 
cja sejmu trwa przez 4 lata, nie przewidu 
Je Jednak konstytucja możliwości rozwią 

ania sejmu w terminie wcześniejszym. 
Socjaliści domagają się dalej zmiany 

w stosunku senatu do sejmu. W myśl u-
stawy konstytucji, senatorzy dzielą się 
na dwie kategorje: senatorów-urzędni-
ków i senatorów - parlamentarzystów. 
Senatorzy . urzędnicy w ciągu całej ka­
dencji nie są zależni od zaufania sejmu. 
Otóż socjaliści domagają się po pierwsze 
zredukowania liczby senatorów z 22 na 
6 do 7. oraz podciągnięcie wszystkich 
pod prawo odpowiedzialności przed sej 
mem. 

Lokata kapitałów instytucji publicznych i osób 
niewłasnowolnych. 

Onegdaj rada ministrów przyjęła pro 
jekt dwóch rozporządzeń prezydenta 
Rzeczypospolitej, mających regulować lo 
kowanie kapitałów przez osoby prawa 
publicznego, fundacje i osoby niewłasno-
wolne. Na mocy tych rozporządzeń zo­
stanie powszechnie wprowadzona niezna 
na w ustawodawstwie b. zaboru rosyj­
skiego instytucja papierów o bezpieczeń 
stwie pupilarnym, tj. takich, w których 
winny być lokowane fundusze osób po­

zostających pod opieką i kuratelą oraz 
instytucji samorządowych i społecznych 
(Kasy Chorych, Ubezpieczenia, Fundacje 
gminy wyznaniowe itp.). 

Rozporządzenie to przyczyni się nie­
wątpliwie do zabezpieczenia tych fundu 
szów a zarazem do ożywienia ruchu pa­
pierów lokacyjnych, co ma wielkie zna­
czenie w obecnej chwili odbudowy kredy 
tu długoterminowego. 

Poseł Krepek uskarżał się na nieznoś­
ną śrubę podatkową i na groźny stan f i­
nansów państwa. Wskazał również na nę­
dzę rolników i ciężkie położenie prze­
mysłu. Mówca ten oświadczył, że niemcy 
nie mają zamiaru odgrywania nadal roli 
statystów i postanowili rozwiać przed ca­
łym światem legendę o wewnętrznej kon­
solidacji republiki czechosłowackiej. 

Podobne oświadczenie złożyli posło­
wie nemieccy Lodgemann i Jung. 

MŁODZIEŻ CZESKA PRZECIWKO 
SZOWINIZMOWI. 

Polska Agenda Telegrułiczna. 
Praga, 18 listopada. 

Na posiedzeniu związku studentów 
czechosłowackich postanowiono 144 
przeciwko 65 głosami dopuścić na człon 
ków związku również studetów niemiec­
kich i węgierskich. 

Admirał Tirpiłz o sytuacji w Niemczech. 
Berlin, 18 listopada. 

Agencja Wschodnia. 
Admirał Tirpitz wygłosił w Hambur­

gu dłuższe przemówienie, w którem do­
wodził m. in., że Niemcy usiłowali w po 
czątkach 20 wieku przejść od europeiz-
mu do. uniwersalizmu. Przejścia tego je­
dnak Niemcom nie udało się dokonać. 

Dalej admirał stwierdził, że Niemcy 
czeka jeszcze wiele ofiar na rzecz by­
łych nieprzyjaciół. 

„Wprawdzie konserwatyści angielscy 
— mówił Tirpitz — nie żywią specjalnie 
przychylnego Niemcom usposobienia, je 
dnak tradycje ich polityczne umożliwiają 
układy i dojścia do porozumienia. W An 
glji zapomina się niekiedy, że Niemcy 
przed wojną światową były najbliższym 
odbiorcą towarów angielskich, a właśnie 
zanik handlu z Niemcami jest jedną z 
głównych przyczyn przesilenia ekono­
micznego i bezrobocia w Anglji". 

Tirpitz wzywa wyborców do wspól­
nej pracy, przez co rozumie współpracę 
niemiecko - narodowych z niemiecką 
partją ludową i bawarską partją ludową, 
oraz centrum. Admirał jest zdania, że 

7 grudnia okaże się, czy naród niemiecki 
pójdzie dalej po niebezpiecznej czerwo­
nej linji, czy też porzuci wreszcie ten 
charakter. Aby osiągnąć realny cel, zda 
niem mówcy, należy działać solidarnie. 

Kończąc przemówienie nawołuje Tir 
pitz do wyeliminowania ze społeczeń­
stwa niemieckiego ludzi, którzy wywoła 
li rewolucję listopadową. 

SPRAWA GÓRNEGO ŚLĄSKA 
W BERLINIE. 

Berlin, 18 listopada. 
Były prezydent związkowy, Calondef 

przybył do Berlina, celem omówienia z 
rządem niemieckim szeregu spraw górno 
śląskich, wiele jeszcze bowiem tych kwe 
stji, stojących w związku z przejściem 
części Górnego Śląska do Polski, zostało 
niezałatwionych. Sprawy te należą do zs 
granicznych i kulturalnych. 

Stają one również w pewnym zwiaZ 
ku z kwestją umowy polsko - niemiec­
kiej z dnia 15 maja 1922 r. 

Prezydent Calonder zabawi w Berli­
nie kilkanaście dni, aż do zupełnego za.' 
łalwienia tych spraw. 

Mm mm mm 1 1 
Popierajcie jutrzejszą kwestę na rzecz funduszu pomocy 
przy kolonizowaniu emigrantów żydowskich w Palestynie. 
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Odczyty | pogadanki o higienie. Sek­
cja propagandy wydziału zdrowotności 
pvi»!icznej, pragnąc wpoić zrozumienie i 
potrzebę higjeny w najszersze masy lud 
ności, w porozumieniu ze związkami za 
wodowemi organizuje szereg odczytów i 
pogadanek higjeniczjiych, które odbywać 
się będą w lokalach związków. 

Pierwszy z takich odczytów wygłosi 
w dniu 21 listopada rb. o godz. 7 wiecz. 
w lokalu klasowych związków zawodo­
wych, przy ul, Narutowicza 50, inspek­
tor szpitalnictwa m. Łodzi dr. E. Mittcl-
•taedt o „Alkoholizmie i skutkach pro­
hibicji w Ameryce". 

Następnie w dniu 23 bm. o godz, 12 
w" pol, w lokalu Resursy Rzemieślniczej, 
przy ul. Kilińskiego 117, kierownik miej 
skiej izby odkażającej inż. Kłoczkowski 
wygłosi odczyt o „Gazach trujących w 
walce z chorobami zakaźnemi", W dniu 
24 listopada rb. o godz, 7 wiecz. w Domu 
Ludowym przy ul. Przejazd 34, dr. Mo-
gilnicki wygłosi odczyt na temat: „Co 
każda matka o higjenie dziecka wiedzieć 
powinna?" 

Dalsze odczyty oraz ich terminy zo­
staną podane do wiadomości mieszkań­
ców m. Łodzi. 

Tematy tych odczytów powinny za­
interesować szerokie rzesze robotnicze 
i ściągnąć je tłumnie do sal odczyto­
wych, 

W sprawie zajścia w „Helenowie". 
W związku z wiadomością o pobiciu poli 
cjanta podczas zabawy w „Helenowie" 
wyjaśniamy, i ł zajście miało miejsce nic 
na sali, lecz przy przystanku tramwajo 
wym. (b) 

Trzy tysiąca protestantów. Nakła­
dem biuar „Wywiad" Piotrkowska 104 
ukazał się pierwszy zeszyt „Biuletynu 
Protestów Wekslowych" który zawiera 
trzy łysiące firm łódzkich i zamiejsco-
wyc' . które w ostatnich miesiącach do­
puściły swe weksle do protestu. 

Poszczególne egzemplarze tego nie­
zwykle charakterystycznego wydawni­

ctwa stanowiącego przyczynek do hi-
ttorji przesilenia gospodarczego są do 
nabycia u wydawcy. 

Jak się dowiadujemy w najbliższych 
dniach ukaże się dalszy ciąg tej niesamo 
witej litanji protestantów. 

Jak pracuje „Kropla Mleka". Poni­
żej podajemy kilka cyfr, obrazujących 
działalność „Kropli Mleka" w ubiegłym 
1923 roku: 

I tak: Ogółem przyjęto w ambulator­
ium 79% dzieci. Przyrost wagi stwierdzo 
no u 6528 dzieci. 

W ogólnej liczbie dzieci było 3123 
dzieci rodziców wyznań chrześcijańskich 
l 2873 dzieci rodziców wyznania żydow­
skiego. 

Najwięcej korzystały z pomocy 
„Kropli Mleka" dzieci robotników, bo 
w liczbie 4943, następnie dzieci r 
mieślników w liczbie 1357, dzieci drob­
nych handlarzy w liczbie 1328 oraz 368 
dzieci z innych sfer. 

Nadmienić należy, że w roku 1919, 
w pierwszym roku działalności Kropli 
Mleka w Łodzi liczba dzieci, którym u-
dzielono pomocy wynosiła 5743, w roku 
1920 — 8325. w roku 1921 — 10.033, w 
roku 1922 — 7815. 

W roku 1924 frekwencja dzieci w 
Kropli Mleka jest znowu większa a to 
t powodu złej sytuacji gospodarczej kia 
*y robotniczej. 

Z tow krajoznawczego. Referent o 
•ugenice wygłosi dr. Bolkowska na po­
siedzeniu sekcji przyrodniczej oddziału 
kidzlciego polskiego tow. krajoznawczego 
W lokalu tegoż towarzystwa ul. Kościusz 
ki 17 w piątek dnia 21 listopada o godz. 
8 wiecz. punktualnie. Ponieważ zagadnie 
°ie zdrowia rasy interesuje nie tylko bio 
•°gów, ale i każdego poważnie myślące-
Up inteligenta, spodziewane jest przyby­
wa licznych członków tow. krajoznaw­
czego nie należących do sekcji. Wstęp 
bezpłatny. Pozalem prezydjum sekcji po 
npwnie zaprasza do przybycia i zapisa­
na aię do sekcji miłośników przyrody i 
przyrodników zawodowych (leiników, 
''•'rodników, nauczycieli). 

P i e k a r z e i i 

Twierdzą, że chleb nocnego wypieku jest szkodliwy 
dla zdrowia. 

Na ogólnem zebraniu związku spoży 
wczego no omówieniu sorawy pracy noc 
nej w piekarniach łódzkich, przvjęto na 
stepującą rezolucję, którą przesłano do 
ministerstw spraw wewnętrznych i pra 
cy, oraz komisji ochrony pracy w sej­
mie; 

Ogólne zebranie związku robotni­
ków przemysłu spożywczego, oddział 
w Łodzi zwraca się o wcielenie w życie, 
ustawy sejmowej z dnia 18 grudnia 
1919 r. w sprawie zakazu pracy nocnej. 

1) Kontrola sanilarno-policyjm w 
okresie pracy nocnej jest niemożliwą; 
należyte jej postawienie spowodowało­
by konieczność uruchomienia specjalne 
go aparatu kontrolnego, co zą względów 
budżetowych jest niemożliwe, a przeto 
praca odbywa się w warunkach urąga­
jących minimalnym wymaganiom hygje-
ny, przyczem piekarze, korzystając z 
z braku nadzoru nie stosują się do prze­
pisów, tyczących się procentowości chle 
ba, który pod względem właściwości po 
karmowych pozostawia dużo do życze­
nia. 

2) Bez kontroli prowadzona praca 
nocna uchyla się od wszelkiego nadzo­

ru; przez to samo jest prowadzona z po 
minięciem obowiązków podatkowych, 

a przedewszystkiem podatku przemysło 
wego, który z wypieku nocnego pobiera 
ny normalnie nie jest a kontrolowanie 
defraudacji podatkowych w okresie pra 
cy nocnej jest niezmiernie utrudnione, a 
to choćby wobec dowolnych i nielegal­
nych metod wypieku stoBówanych przez 
piekarzy, 

3) Praca nocna jest niezmiernie szko 
dliwa dla zdrowia zatrudnionych robot­
ników, gdyż w okresie nocnym zatrud­
nieni są nie tylko majstrowie, i ich rodJ 
ny, ale i normalni robotnicy związani 
z przedsiębiorcami zwykłymi normami 
umowy najmu, a przedewszystkiem ma­
łoletni. 

Oddział łódzki kilkakrotnie zwracał 
się do inspektora pracy, skierował spra 
wy na drogę sądową. 

Niskie jednak kary, jakie płacili maj 
strowie, rozzuchwaliły ich bardzo. 

Zwracamy się przeto do minister­
stwa o zajęcie się sprawą zdrowotności 
konsumentów i robotników i całkowite 
go zniesienia pracy nocnej w piekar-, 
niach w myśl uchwały sejmowej. 

Robotnicy uzyskali 15 proc. podwyżki. 
Zgodnie z zapowiedzią odbyła się o-

negdaj w lokalu inspektoratu pracy pod 
przewodnictwem inspektora pracy Wojt 
kiewicza, 6 godz, trwająca konferencja 
w związku ze strejkiem w przemyśle 
pończoszniczym. 

Na wstępie przemysłowcy zwrócili 
się do przedstawicieli robotników z 
wezwaniem, by ostatecznie sprecyzowa 
li swe żądania, gdyż o podwyżce 23 proc 
mowy nie może tyć, bo chociaż konjunk 
tura w przemyśle pończoszniczym nie 
jest zla, to jednak silna konkurencja z 
zagranicy uniemożliwia danie takiej pod 
Wyżki, ponieważ wyroby zagraniczne są 
tańsze od krajowych. \ . obec tego startu 
rzeczy przemysłowcy mogą udzielić pod 
wyżkę w wysokości 8 proc. zamiast żą­
danych 23 proc. 

Podczas dyskusji przedstawiciele ro 
botników oświadczyli, że kwestia kon­
kurencji nic wply->ie ha robotników w 
kierunku obniżenia żądań, gdyż robotni 
cy domagają się wyrównania płac 
równolegle ze wzrostem drożyzny, w 

przeciwnym bowiem razie nie będą mo 
gil wyżywić swych rodzin. 

Po krótkiej naradzie przemysłowcy 
zaproponowali ostatecznie 10 proc, pod­
wyżki. 

Kolejno i robotnicy udali się na nara 
dę, po której oświadczyli, że zdecydo­
wali się zredukować swe żądania do 15 
proc. o ile przemysłowcy warunki te 

natychmiast podpiszą, 
Przemysłowcy próbowali jeszcze dać 

13 proc. podwyżki, a gdy robotnicy od­
rzucili tę propozycję, prezes ich p. Ko-
gart oświadczy! że nie chcąc brać odpo­
wiedzialności Za tę uchwałę, opuszcza 
konferencję. 

Po dłuższej jeszcze naradzie przemy 
słowcy zgodzili się na 15 proc, podwyżki 
z tem, iż obowiązywać ona będzie od 
chwili rozpoczęcia pracy. 

Po podpisaniu umowy, konferencję 
zakończono i w dniu wczorajszym we 
wszystkich fabrykach robotnicy przystą 
pili do pracy, b. 

Wypłaty dla bezrobotnych. 
Magistrat m. Łodzi podaje do publicz 

nej wiadomości, że w środę, dnia 19, w 
czwartek, dn. 20 i w piątek, dn. 21 listo 
pada rb., będą uskuteczniane wypłaty 6 
raty zasiłku normalnego za czas od 10 do 
16 listopada 1924 roku. 

Wypłata odbywać się będzie od go­
dziny 9 i pół rano do 4 popołudniu w 
następujących biurach: 

1. Biuro wypłat, ul. Ogrodowa 28, no 
wo wybud. szkoła T.A. I. K. Poznański 

2. Biuro wyrłat ul. Ogrodowa 23, no 
wo wyb. szk. T.A. I. K. Poznański. 

3. Biuro wypłat Helenów. 
4. Biuro wypłat ul. Rokicińska, park 

Źródliska. 
5. Biuro wypłat ul. Rokicińska park 

Źródliska. 
6. Biuro wypłat ul. Pańska 106, fabry 

ka K. F.iserta. 
7. Bhro wyołat ul. Piramowicza 5, 

prawa oficyna I I p. 
8. Biuro wypłat ul, Kilińskiego 222, 

fabryka Ossera. 
9. Biuro wypłat ul. Wólczańska 233, 

parter. 
10. Biuro wypłat ul. Wólczańska 253 

parter 
Porządek wypłat: 

A, Środi, dnia 19 listopada 1924 r. 
zasiłek otrzymają bezrobotni, posiada­
jący numery od 1501 do 2250, 
od godz. 9 i pół do 11 irimcry od 1501 
do 16^0, od godz. 11 i pół do 12 numery 
od 1651 do 1800, od godz. 12 i pół do 1 
numery 1801 dol950, od godz. 1-ej 1 pół 
do 2 nimery od 1951 do 2100, od <?odz. 3 
i pół do 3 numery od 2101 do 2250, od 
godz. 3 i pół do 4 opóźnieni z po^rzc'n'C 
go dnia, posiadający numery od 751 do 
1500 oraz spóźnieni w tymże dniu. 

Dziś upływa termin reje­
stracji ubezpieczonych. 
Wdniu dzisiejszym upływa ostateczny 

termin zarejestrowania zakładów przemy, 
słowych, zatrudniających ponad 5 robot­
ników w zarządzie obwodowego funduszu 
bezrobocia (Al. Kościuszki 9), jak rów­
nież ostateczny termin płacenia potrąceń 
za październik, wkładek robotników ty­
tułem zabezpieczenia na wypadek bezro­
bocia. 

Wkładki te wynoszą 2 proc. od każde, 
razowo wypłacanego zarobku robotniko­
wi w tych zakładach pracy zatrudnionych 
z tem jednakże zastrzeżeniem, że najwyż­
sza norma zarobku, stanowiąca podstawę 
do obliczenia wkładek jest 5 zł dziennie. 

Wobec zdarzających się wypadków po 
trącania od robotników małotenich (do 
18 lat) przypomina się, że tych potrącetj 
czynić nie należy. 

Przy rejestracji firmy powinny poda­
wać następujące dane: ilość robotników 
ogólrlą, oraz ilość robotników uprawnio­
nych ustawowo do otrzymywania zasił­
ków, zaś przy wpłatach tygodniowych fir­
my winny podać: okres potrąceń tygod­
niowych, od — do, ilość robotników c-
gólną, ilość robotników uprawnionych do 
zapomóg na wypadek bezrobocia, sumę 
potrąceń, dopłaty ustawowe firmy 1 ogól­
ną sumę. 

Wykazy z wyżej podanymi danemi win 
ny firmy raz tygodniowo przedkładać w 
zarządzie obwodowym funduszu bezrobo­
cia (Al. Kościuszki 9), zaś raz na miesiąc 
zawiadamiać tenże zarząd o poczynionej 
miesięcznej wpłacie na rachunek główne­
go zarządu funduszu bezrobocia w War­
szawie w P. K. O. nr. 9600. 

Obowiązkowi rejestracji podlegają rów 
nież firmy nieurucho~uone. 

Firmy winny niezarejestrowania się ze 
staną zgodnie z ustawą pociągnięte do od­
powiedzialności administracyjnej i ukara­
ne grzywną do 1000 zł, lub 4 tygodnio­
wym aresztem, (b) 

B. Czwartek, dnia 20 listopada 1924. 
zasiłek otrzymają bezrobotni, posiadają­
cy numery od 2251 do 300. 
od godz. 9 i pół do 11 numery od 2251 do 
2400, od godz, 11 i pół do 12 numery od 
2401 do 2550, od godz. 12 1 pół do 1 nu­
mery od 2551 do 2700, od godz. 1 i pól 
do 2 numery od 2701 do 2850, od godz, 
2 i pół do 3 numery od 2851 do 3000. od 
godz. 3 i pół do 4 opóźnieni z poprzed­
niego dnia, posiadający numery od 1501 
do ?2$0 oraz opóźnieni w tymże dniu, 

C. Pi-tek, dnia 21 listopada 1924 r. 
zasiłek otrzymają bezrobotni, posiada­
jący n-imrey od 3001 do 3750. 
od godz. 9 i pół do 11 posiadający nume 
ry od 3001 do 3150, od godz. .11. i pól do 
12 n'i"iery od 3151 do 33O0, od godz. 12 
i pół do 1 numery od 3301 do 3450, od 
godz. 1 i pół do 2 numery od 3451 do 3600 
od godz, 2 i pół do 3 numery od 3601 do 
3750, od godz. 3 i pół do 4 opinieni z 
poprzedniego dnia, posiadający numery 
od 2251 do 3O0 oraz opóźnieni w tymże 
dniu. 

Każdy bezrobotny winien się zgłosić 
] no zasiłek w oznaczonym dniu i godzinie 
Kto zgłosi się w wyznaczonym dniu, a 
n :e we właściwej godzinie, względnie 
dnia następnego, — będzie załatwiony 
dopiero przy końcu wypłaty tegoż dnia, 
kto zaś zgłosi się w 2 lvb więcej dni póż 

' niej, — zapomogę zasiłku, nrzewidzia-
: nych Ustawą z dn. 18 lipca 1924 r. 
WYPLATA ?APOMór- INTEŁEKTUAL 

NYM PRACOWNIKOM. 
Stowarzyszenie handlowców polskich 

przystąpiło do wydawania zasiłków z o 
IrZymywanych od magistratu pieniędzy, 

j Zasiłki te wydawane są bezrobotnym 
J po załatwieniu nieodzownych formalności. 

Żądania włókniarzy 
na prowincji. 

W myśl polecenia zarządu głównego 
klasowego związku włókienniczego robot 
nicy w Grajewie zażądali 15 proc. pod­
wyżki. 

Gdy przemysłowcy żądań tych nie 
uwzględnili, wybuchł tam strejk trwają­
cy już od 4 dni. 

Również w Kołomyi zażądali włók­
niarze 50 proc. podwyżki. 

Na odbytej konferenq'i robotnicy uzy­
skali 20 proc. podwyżki i przystąpili do 
pracy. b. 
4fr 

30 pączków 
ty lko ca Zł . 0 ,93 

można przygotować samemu według przepisu 

D-ra O E T K E R A 
125 gr. mąki pszenne) po 0.33 za 

pół kg . Zl 
1 łyżeczka do herbaty „Backinu" 

D-ra Oelkera 
Jedna czwarta litra wody . . . „ 
125 gr. tłuszczu po 1,15 za pół kg. „ 

jaja po 0.15 . . . . . . . . 
1' łyżka cukru po 0.63 gr. i pół kg. . 
1 łyżeczka do herbaty D-ra Oelke­

ra cukru waniliowego . 
9175 * 7.1. 

0.08 
0.04 

0.29 
0.45 
0,04 

0,03 
0,93 

V N 

P r 7 p p } r t Zagotować wodę » masłem, wsy. 
^ r 1 • pac mąkę mieszając ciągle aż się 

rozpuści w garnku na masę. Po ostudzeniu wbi­
jać jaja po jednemu i dodawać kolejno cukier; 

. cukier wnniljowy IBackin. Potem rzuca się małe 
[ cząstki clasla łyżeczką na blachę posypaną mąką 
I i piecze r.:,; na wolnym oghiu, aż się zarumle-

n i. 'I. wyżej podanej ilości można upiec około 
| 50 pączków, klóre podaje się na gorąco oblane 

szódonem lub sosem czekoladowym. O ile mają 
być napełniane, trzeba je poprzecinać 1 nałożyć 
bitą *m:ctoną lub kreircm weniljowym. Bilą 
śmietana przygotowuje się t cukrem wanilio­
wym D-ra Oetkera. Bardzo dobry przepił na 
krem wnniljowy, znajduje się na odwrotnej stro­
nie paczek cukru wr.niliowcgo D-ra Oetkera. 

{ Prosimy żądać książeczek z dokłudnemi przepi-
| sami D-ra Ocll.cra we wszystkich sklepach, 
| względnie należy zażądać pocztówką bezpłatnie 
j 1 franco w fabryce środków spożywczych. 

!D-ra OETKERA (0I!W3POllM\M) 
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Str. 6. „ R E P U B L I K A* . 

TEATR MIEJSKI. 
Dzfó premjera znakomitej komedji 

Birabeau i Dolley'a „Kwiat pomarańczo­
wy". Sztuka ta, pieniąca się szampań­
skim humorem, święciła wielkie triumfy 
w Paryżu, a później w warszawskim Tea­
trze Małym, Śmiech na widowni to warzy 
szył tej sztuce zawsze od podniesienia 
kurtyny aż do jej zapadnięcia. Doskonałą 
obsadę tej nowości stanowią pp. Jarkow-
ska. Komornicki, Znicz Szubert w rolach 
głównych, oraz pp .Łapińska, Radowiczo-
wa, Rozwadowiczowa, Kołbszynowska i 
Święcimska. Reżyseruje p. Walden. 

Jutro w piątek „Kwiat pomarańczo-
wy". 

NAJBLIŻSZY KONCERT POPOŁUD­
NIOWY. 

W niedzielę, dnia 23 b m. o godz. 4-ej 
po pol. na koncercie popołudniowym wy­
stąpi prłmadonn* teatru „La Scala" w 
Medjolanie p-ni Maria Labia, której feno­
menalny głos mieliśmy już okazję podzi­
wiać w Łodzi. Maria Labia należy dziś 
bezsprzecznie do rzędu najwybitniejszych 
śpiewaczek spółczesnych, a występy jej 
budzą wszędzie podziw i entuzjazm. Ar­
tystka wykona cały szereg najpiękniej-
*zych arji i pieśni. 

KONCERT ST. KORWIN-SZYMANOW-
SKIEJ, POLIŃSKIEJ - LEWICKIEJ 
I KAROLA SZYMANOWSKIEGO. 

W piątek, dnia 21 b. m. o godz. 8.30 
wiecz. w sali Filharmonji odbędzie się kon 
cert z udziałem wielkiej pieśniarki pani 
Stanisławy Korwin - Szymanowskiej, zna 
komitej primadonny opery warszawskiej 
pani Matyldy Polińskiej - Lewickiej i słyn 
nogo naszego kompozytora Karola Szy 
manowskiego. Będzie to jeden z najpięk 
niejszych koncertów w b, sezonie, który 
niewątpliwie pozostawi na długo głębo­
kie i niezatarte wrażenie. Korwin - Szy 
manowska, Polińska - Lewicka i Karol 
Szymanowski — to wszak trzy najpotęż 
niejsze gwiazdy błyskotające na horyzon 
cie naszego życia artystycznego. To też 
nic dziwnego, że zapowiedź tego koncertu 
wywołała olbrzymie zainteresowanie w 
naszem mieście, tymbardziej, że całkowi­
ty dochód z koncertu przeznaczony jest 
na rzecz szpitala Anny Marji w Łodzi. 
Akompanjować będzie dyr. Teodor Ryder 

RECITAL FORTEPIANOWY ALE­
KSANDRA BOROWSKIEGO. 

Na 7-ym koncercie z cyklu „Mistrzów 
skich koncertów" wystąpi znakomity pia­
nista - wirtuoz Aleksander Borowski, któ 
rego sława rozbrzmiewa w całej zachod­
niej Europie i którego publiczność łódzka 
tak entuzjastycznie przyjmowała. 

Aleksander Borowski wybrał na swój 
recital perły ze swego arcybogatego re 
pertuaru i grać będzie następujące utwo­
ry: Bach - List: Prełudjum organowe i 
fuga A-moll. Bach - Busoni: Prełudjum 
Es-moll, Gawot G-moll 2 preludja do cho­
rałów orgiiowych, Beethoven: Sonata 
patetyczna, Medtner: Dwie bajki. Proko 
fjew: 5 visions fugitives, Skriabin: Poe 
mat op. 32, Skriabin: Etiuda Dis-mołl, 
Strawiński: „Zapusty" s suity „Pietrusz­
ka", Wagner: Wstęp do op. „Tannhaeu-
ser". 

Z CYRKU. 
Tygrysy bengalskie w cyrku Cinijel-

Tego sprowadzają co wieczór tłumy pub 
ficzności, żądnej ujrzenia prawdziwych 
cudów tresury królów dżungli. A tresu 
ra ta faktycznie jest imponującą. 

Są momenty które mrożą krew w ży­
łach — są inne, kiedy tygrysy siedzą 
spokojnie jak kotki domowe. Zda się 
tlę nikomu krzywdy nie zrobią. 

I naraz w sekundę później trzeba nad 
ludzkiej przytomności umysłu, to i kilku 
nastu wystrzałów, aby poskromić best­
ie. 

CZYTAJCIE 
fjgąW8ff^....lL.,.l 

D r u g i w y p a d e k na p r ó b i e w cyrku. 

Tygrys rzucił się na konia i rozdarł mu brzuch 
a następnie usiłował rozszarpać pogromcą, który 

bronił się łomem żelaznym. 

Z a r ó w n o życie t ygrysa , j a k i kon ia , z n a j d u j e się pod 
z n a k i e m z a p y t a n i a . 

Jak wiadcmo w sobotę w cyrku A. Ci-
nisellego; rzucił'się na próbie tygrys Nero 
na konia, na którym jeździł i dotkliwie go 
pokaleczył 

Wczoraj rano pogromca Jackson zro­
bił ponowną próbę swego.słynnego, a bez 
konkurencyjnego numeru „jazda tygrysa 
na koniu", gdyż koń już wyzdrowiał. 

Początkowo tygrys jeździł na swoim 
rumaku dość spokojnie. Ale po kilku mi­
nutach rzucił się Nero znienacka na konia 
i wygryzł mu oko. 

Gdy nieszczęśliwe zwierzę, brocząc 
krwią, upadło na arenie, tygrys wgryzł 
mu się w brzuch, który rpzszarpał. 

Nnslę^ni^ rrr.bcrlwiony „król dżungli" 

rzucił się i na pogromcę, chcąc go rozszar 
pać.Pąnu Jacksonowi podano w ostatniej 
chwili łom żelazny, którym uderzył bestję 
dwukrotnie w łeb, waląc go na ziemię. 

Przypuszczalnie tygrys ten żyć nie bę­
dzie. 

Koniowi udzieli! doraźnej pomocy woj­
skowy sanitarjusz weterynaryjny p. Wła­
dysław Stateczny, zeszywając mu brzuch. 
Nieszczęśliwe zwierze — jeśli wyżyje — 
nigdy już więcej nie będzie mogło w cyrku 
występować. 

Godzi się podkreślić, iż tygrys Nero 
występował z tym koniem od 5 lat i nigdy 
nie zdradzał wzglH; • ,' niego wrogich u-
czuć. 

X X -

Prawo i życie 

.14 „AmeryRańsKi specjalista dolarowy 
wynalazł sposób wyłudzania pieniędzy od emigrantów, 

k tóry by ł b a r d z o z a w o d n y , g d y ż z a p r o w a d z i ł go do 
k r y m i n a ł u . 

Niedawno donosiliśmy o szantażu do 
larowym niejakiego Tokarskiego, który 
podając się za brata p. Tokarskiej, w A-
meryce przebywającej, podejmował pie­
niądze przesyłane przez nią pod adresem 
jego brata. 

W dniu wczorajszym ten sam Wła­
dysław Tokarski stanął powtórnie przed 
sądem, oskarżony o takie samo przestęp 
stwo. 

• W początkach kwietnia rb. nauczy­
ciel szkoły włókienniczej przy ul. Pań­
skiej 115, Franciszek Wojtasiewicz o-
trzymał od brata swego z Ameryki Sta­
nisława list z zapytaniem, czy operacja 
ręki i nogi udała się i czy życiu jego nie 
grozi niebezpieczeństwo. 

Zdziwiony do najwyższego stopnia 
Wojtasiewicz udał się do policji, wysu­
wając podejrzenie, iż padł ofiarą jakie­
goś szantażysty, tem bardziej, iż w tym 
samym liście było zapytanie, czy 200 
dolarów przydały się mu na koszty le­
czenia. 

Policja otrzymała po 6 tygodniach 
od Wojtasiewicza z Ameryki potwierdzę 
nie wysłania listu i pieniędzy, oraz „au­
tentyczny list z Łodzi o treści następu­
jącej: 

„Kochany Bracie! Donoszę Ci, że 

powodzi mi się dobrze, tylko onegdaj 
miałem taki wypadek: — schodząc z 
tramwaju dostałem się pod koła drugie­
go wagonu, który mi uciął prawą rękę i 
lewą nogę. Doktór powiada, iż operacja 
kosztować musi 200 dolarów i żyć będę 
mógł. Przyślij mi telegraficznie 200 dola 
rów, gdyż życie moje leży w Twem rę­
ku. Sam nie piszę, tylko kolega. Łódź, 
3 lutego 1924 r. 

Stanisław Wojtasiewicz otrzymaw­
szy list powyższej treści niezwłocznie 
wysłał 200 dolarów, jakież jednak było 
jego zdziwienie, gdy następnego dnia o-
trzymał od prawdziwego brata list z datą 
5 lutego, o żadnym nieszczęściu nie 
wspominający. 

Oskarżony Tokarski do winy przyz­
naje się i wyjaśnia, iż gdy leżał w szpi­
talu przy ul. Pańskiej 113 doręczono mu 
pewnego dnia list z Ameryki, a ponie­
waż cierpiał na brak pieniędzy, posta­
nowił okoliczność tą wyzyskać. 

Prokurator Żabiński w przemówie­
niu swem scharakteryzował oskarżone­
go, który obrał sobie za specjalność po­
dawanie się za krewnego emigrantów, 
celem wyłudzania od nich pieniędzy. 

Sędzia Zaborowski skazał „przemy­
słowca" na 6 miesięcy więzienia. 

Czy wolno „kochać się w budownictwie" ? 

Odpowiedź sądu na to pytanie brzmiała: 1 rok więzie­
nia i 2,000 złotych kary. 

Bardzo charakterystyczną sprawę na 
tle głodu mieszkaniowego rozpoznawał 
w dniu wczorajszym łódzki Sąd Okręgo­
wy. 

Władysław Marczewski, właściciel do 
mu przy ul. Rzgowskiej 73, w lutym 
1924 r, wynajął Konstantemu Gostyń­
skiemu mieszkanie składając- się z jed 
nego pokoju za 650 miijonów mk, pobie 
rając tytułem zadatku 600 milj. Ponie­
waż jednak kamienicznik począł kręcić 
Gostyński zmuszony był zrezygnować z 
mieszkania. 

Dnia 10 lutego rb. Marczewski wyna 
jął ten sam pokój Franciszkowi Borsia-
kowi za cenę 780 milj. i pobrał zadatku 
od niego 450 milj. po upływie zaś 2 dni 
zażądał resztę należności, zaznaczając, 
iż w razie nieotrzymania pieniędzy mie 
szkanie to będzie zmuszony odstąpić lc 
piej płacącemu „głodomorowi". 

Po otrzymaniu całkowitej sumy od 
Borsiaka, Marczewski postąpił z nim w 
analogiczny, jak z Gostyńskim, sposób, 
— wobec czego Borsiak został na bru­
ku. 

W dniu 18 marca dowcipny gospodarz 
mieszkanie to „wynajął" Leonowi Ko-
szańskiemu za 3.350 złotych i pobrał od 

niego Mułem zadatku 1.650 złotych. 
Z powodu nic dotrzymania przez Mar 

czewskiego warunków, umowy, Koszań 
siu mieszkania nie zajął. 

Wreszcie Marczewski stanął przed 
sądem. 

Świadkowie potwierdzili treść aktu 
oskarżenia. 

Najważnicjszem w całej sprawie by­
ło orzeczenie 3 biegłych, wybranych z 
trzech różnych sfer pp. Jagniątkowslri 
z Urzędu Walki z Lichwą, Konarski .:e 
Zw. „Lokator" i Lewicki ze Zw. właś­
cicieli nieruchomości, którzy stwierdzili 
iż ceny za najem były niezmiernie wygo 
rowane. 

Prokurator M. Wilecki przeprowadził 
analogję między napadami bandyckimi 
a wykorzystywaniem przez niesumien­
nych gospodarzy głodu mieszkaniowego 
i napiętnował łańcuszkowy handel mie­
szkaniowy. 

Oskarżony tłumaczy się iż będąc za­
kochanym w budownictwie cały swój ma 
jatek poświęcał na. restaurację domu i 
zysków żadnych nie ciągnął z czynszów. 

Sąd skazał Marczewskiego na rok 
więzienia i 2 tys. zł. grzywny, p. 

Dyrekcja Galerji chcąc nadać wysta 
wie charakter wnętrza mieszkalnego, a 
zarazem pokazać wzory klasyczne, spro 
wadziła z Gdańska znakomite kopjc 
gdańskiego stolarstwa artystycznego i 
snycerstwa 17 wieku. Odpowiednio i u z 

ustawione i skomponowane całe urządzę 
nia mieszkalne dodały obecnej wystawie 
wiele uroku. Tym sposobem obecna wy 
stawa, która zgromadziła tak pokaźną 
ilość mistrzów naszej malarskiej sztuki, 
pozyskała nową atrakcję. 

Jak wiadomo, wystawa otwarta jest 
do godz. 11 w nocy, a w tych dniach dla 
wygody publiczności oświetlony zostanie 
park im. Sienkiewicza, co niewątpliwie 
przyczyni się do wzmożenia frekwencji. 

Wilgotna pora roku bardzo sprzyja 
odbiorowi koncertów, które urozmaicają 
pobyt na wystawie. 

SKrzynKa do listów. 

REHABILITACJA P. WILCZYŃ­
SKIEGO. 

Szanowny Panie Redaktorze! 
W imię bezstronności i etyki uprze) 

mie proszę p. Redaktora o zamieszcze­
nie w swem poczytnem piśmie wzmian' 
ki następującej: . 

Już od kwietnia 1923 r. tj. od mo» 
mentu mego aresztowania, jako oskarżo 
nego w znanej aferze cukrowej, byłem 
narażony na mniej lub więcej uszczypK 
we uwagi i docinki, godzące z całą bez­
względnością w moje dobre imię. Przez 
cały ten okres czasu milczałem, nie tło-
maczyłem się, nie zabierałem nigdy gło-
su publicznie w swej obronie, pozosta­
wiając sprawę wmieszania mnie do afe 
ry cukrowej swemu biegowi. Cierpiałem 
w więzieniu, i na wolności, uzbrojony 
jednak w cierpliwość i głęboką wiarę W 
ostateczny triumf sprawiedliwości. 

W dniu 12 paddziernika rb. zapadł 
wyrok Sądu Apelacyjnego w> Warsza­
wie, mocą którego zwolniony zostałem 
od winy i kary. Nadszedł czas, kiedy 
mam prawo prosić szanowną prasę łódzj 
ką o łaskawe podanie do wiadomości 
publicznej faktu mego uniewinnienia. 

Niechaj tych kilka słów, skreślonych 
w imię prawdy i sprawiedliwości, zaś­
wiadczy o zwolnieniu z hańbiących za' 
rzutów człowieka, pod których pręgie­
rzem w opinji społecznej do tej pory 
pozostawał. 

Łączę wyrazy głębokiego poważa* 
nia 

Władysław Wilczyński 
b, ławnik Mag. m. Łodzi. 

** 
• * 

Ze swej strony nadmieniamy, że „Rs 
publika" natychmiast po wydaniu wy­
roku uniewinniającego zamieściła reha­
bilitujące p, Wilczyńskiego sprawozda­
nie sądowe. 

Śmierć z powodu nie 
dozwonej operacji. 
Do akuszerki Bolesławy Rogowskiej 

Brzezińska 64, przybyła jakaś kobieta * 
prośbą o dokonanie operacji przez kodeks 
karny niedozwolonej. 

Ponieważ akuszerki w domu nie było. 
córka jej kazała nieznajomej poczekać f 
było już późno w nocy, gdy Rogowska 
przyszła do domu. 

W ciągu nocy Rogowska dokonała ope 
racji, której jednak chora nie przetrzyma* 
ła i zmarła. 

Zawiadomiony o wypadku urząd śled* 
czy wszczął dochodzenie, lecz Rogowska 
w międzyczasie zbiegła w niewiadomym 
kierunku. 

Dotychczas nie zdołano stwierdzić, kim 
była zmarła, gdyż nie znaleziono przy niej 
żadnych dokumentów, prawdopodobnie 
przyjechała ona z prowincji. 

Zbiegłej akuszerki poszukuje policja* 
a zwłoki ofiary jej poddane zostaną sek­
cji w celu stwierdzenia przyczyny zgonu. 

POSTRZELONY KOLEJARZ. 
Onegdaj o 10.45 wieczorem na ulicy 

Rokicińskiej nr. 102 postrzelony zostaj 
przez bandytów 28-letni kolejarz Józel 
Wróblewski, otrzymawszy rany lewej ło­
patki i ręki. 
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f Tow arzystwo Kredytowe Przemyślu Polskiego poszukuje dla swego 
oddziału W Łodzi 

474 LOKALU 
o sześciu pokojach wraz z odp. pomieszczeniem na archiwum, możliwie 
skleplontm. Oferty z planem przyjmuje od 3 do4 popołudniu firma 

Edward Heiman PiotrKowsKa 125. 1 

Towarzystwo O t t a ) Zdrowia Loftoiti źyjawsSiei w Polsto 
w Lodz i . 

W czwartek dn. 20 listopada 1924 r. o godz 7-ej wieczór w sali 
gimnazjum p. M. HochsztajnoweJ, Wólczańska 23, odbędzie się 

WALNE ZGROMADZENIE 

1 

• s 
członków Towarzystwa 
UWAGA: W razie nieprzybycia na Zgromadzenie wymaganej liczby człon­

ków, odbędzie się zebranie w tym samym dniu o godz. 9-ej 
wieczór, które będzie prawomocne bez względu na liczbę 
obecnych członków (§§ 19. 20.) Z A R Z Ą D . 

w Łodzi, (Aleje KoSciuszKl 9.) 
podaje do wiadomości, że z dniem 20 b. m. upływa termin 
przymusowej rejestracji oraz wpłat należnych wkładek 
z tytułu zabezpieczenia robotników na wypadek bezrobocia, 
wszystkich firm przemysłowych na terenie m. Łodzi, powiatów: 
Łódzkiego, Łaskiego Łęczyckiego, Sieradzkiego i Brzezińskiego 
zatrudniających ponad 5 robotników 

Winnt niezastosowania się do powyższego zostaną po­
ciągnięci do odpowiedzialności administracyjnej i ukarani grzy­
wną do 1.000 złotych lub 4 tygodni aresztu. 

Przewodniczący 
Zarządu Obwodowego Funduszu Bezrobocia 

(—) Feliks Kostecki. 
ł 

B a B S B B B a a B B B B B B B B B F3 

fatiryczne. pti Ka raty I 
i 

i 
WYTWÓRNIA LUSTER I *S£3~ M 

SZLIFIERN1A SZKŁA. | 

Juliusza 20 m m m H j 

I IUWAGA!! 
Cześć W a m P a n o w i e ! 

Mam zaszczyt przedstawić moją pracownię, którą otworzyłem po 
kłlkoletniej pracy, jako dyplomowany krojczy i k i e r o w n i k konfekcj i 
męskiej w pierwszorzędnych firmach łódzkich. 

Przyjmuję fu t ra , pa l ta , garn i tury cywi lne I s p o r t o w e ; 
oraz kost jumy I pa l ta damskie . Ceny wyjątkowo konkurencyjne na 
całą Łódź. 
Robota sol idna I t an ia podług żurnsli paryskich i londyńskich. 
Adres mój P R Z E J A Z D L, 14, I I p i ę t r o f ront . Z poważaniem 

Jan Kolublński . 

i 

1 

J 

Na raty" 
f 

chustki, sweatry, obuwie, bieliznę, 
gotowe garnitury 1 palta 

na obstalunki w wykonaniu pierwszorzędnym 
w s z y s t k o w naj lepszych ga tunkach 

Zawadzka 24 I p. front 

Mnie fio 

żywych oswojonych. Wólczańska 43 
tnleszk. 8 9.354 

°otrzebne na pewną hipotekę. 
w śródnueśaiu, płacącemu regular 
nie procenta. Oferty sub „Hipo­

teka" do „Republiki" 445-2 

K R A W A T Y 
bielizna ciepła i nowości sezonowe 

PIĄTKOWSKI 
PIOTRKOWSKA 89. 217-9 

Eleganckie u rządzen ie sypia ln i 

I. 
I kaukaski orzech na dobrych wa­
runkach są do sprzedania. Pio r-
aowska 44 w podwórzu. 9341 

8 pokoi 
na biuro lub mieszka­
nie w centrum miasta 
natychmiast do wy­

najęcia. 388-: 
Zgłoszenia sub. M. C. 77 

Z w r ó ć c i e u w a g ę na 
g ię tką p o d u s z e c z k ę 
p o w i e t r z n ą , na j lepszy 
przybór d la p o d t r z y ­
man ia w r a ż l i w e g o skle­
p ien ia s topy. 

„PNEUMETTE" 
n o w a o p a t e n t o w a n a w k ł a d k a do obuwia n i e z b ę d n a : 

1 PRZY STOPACH PRZEMĘCZONYCH. — „ P n e u m e t t e " jest ź r ó d ł e m o d m ł o d z e n i a dla wszystkich, 
którzy musza, długo stać i wieczorami śmiertelnie znużt.il wracają, do domu, jak naprz.: lekarze, pro­
fesorowie, nauczyciele, księża, artyści, muzycy, kasjerzy, urzędnicy, rzemieślnicy, robotnicy, kelnerzy, 
a także nasze panie ciężko pracujące przy spełnianiu swoich obowiązków domowych 1 osoby posia­
dające dużą wagę ciała. 

5 PRZY STOPACH SCHORZAŁYCH. „ P n e u m e t t e " — najnowszy wynalazek współczesnej ortopedykl — to 
jedyny środek dla wyleczenia schorzałych 1 zbolałych stóp. „ P n e u m e t t e " po upływie krótkiego 
czasu przywraca osłabionemu organowi zdolność do podjęcia nanowo wykonywanej pracy. 

3 PRZY POZORNYM REUMATYZMIE. Niezliczona ilość osób cierpi, w całych kończynach dolnych, czasami 
nawet aż do krzyża na pozorne bóle reumatyczne, które nie poddają się uparcie żadnemu leczeniu. 
W 85 proc. wszystkich wypadków Idzie nie o rzeczywisty reumatyzm, lecz o zjawiska, tworzące 
opuszczeniu się stopy—cierpienie, które w początkowem stadjum choroby zaledwie daje się zauważyć. 
Taki „pozorny* reumatyzm lub neuralgja znikają zwykle, jakby cudem przy użyciu „ P n e u m e t t e " . 

„PNEUMETTE" przyniosła mi ulgę 
w cierpieniach. 

Donoszę uprzejmie, Iz nabyty za pośrednictwem 
firmy W. Panów aparat medyczno-ortopedyczny .PNEU­
METTE* w noszeniu okazał się praktyczny I przyniósł 
ml ulgę w cierpieniach stopy. 

W najbliższych dniach zgłoszą się do firmy 
W. Panów moja córka 1 Jej przyjaciółka, celem naby­
cia podobnych aparatów. 

O. R., Gospodyni, Warszawa. 

Bez bólu i zmęczenia odbywam dłuższe 
przechadzki. 

Ninlejsżem komunikuję, że kupione u Szanownej 
Firmy wkładka do obuwia bardzo dodatnio wpływa 
ml na nogi. O ile dawniej przy chodzeniu uczuwałem 
ból 1 zmęczenie nóg, obecnie bez bólu 1 bez zmęczenia 
odbywam dłuższe przechadzki, któie wpływają na moje 
zdrowie. Wszystkim moim znajomym zalecam obec­
nie Pańską wkładkę do obuwia „PNEUMETTE*. 

M. S., Przemysłowiec. Warszawie. 

Z przybora ortopedycznego „PNEUMETTE" 
jestem najzupełniej zadowolony. 

Ninlejsżem stwierdzam, Iż z przyboru ortopedycz­
nego .PNEUMETTE* jestem najzupełniej zadowolony. 
Obecnie nie uczuwam zmęczenia przy długim chodze­
niu jak to było przedtem, tak że przyzwyczaiwszy się 
teraz już trudno byłoby mi się bez tego środka obyć. 
Dziękuję W. Panom za ich pamięć i zostaję 

z poważaniem 
H. S., Inżynier, Warszawa. 

Nie czuję żadnego ucisku-nagniotki 
znikły. 

„PNEUMETTE* przysłane przez W. Panów dało 
mi wielką przysługę w chodzeniu; nie czuję żadnych 
ucisków, nagniotki Jakby nie były—a jednak są. Od 
czasu używania .PNEUMETTE", czuję się grubo mniej 
zmęczonym; mając lat 61, zdawało mi się, że starość 
nie pozwoli na odzyskanie swobodnego chodzenia, 
obecnie czuję się grubo młodszym zawdzięczając 
„PNEUMETTE*. Serdecznie dziękuję W. Panu wyna­
lazcy .PNEUMETTE*. 

SL C, Zarządzający majątkiem, Warszawa. 

„PNEUMETTE" sprawia mi wielką ulgę. 
Z wielką wdzięcznością ślę podziękowanie za 

.PNEUMETTE*, która mi sprawia wielką ulgę; nie. 
czuję już teraz zmęczenia po dłuższem chodzeniu, jak 
to miało miejsce poprzednio. Co mogę każdemu 
polecić. W. M, Żona przemysłowca, Lwów. 

Nie czuję więcej silnych bólów ani 
zmęczenia. 

Cest avec plaisir, que je m'empresse de vous in-
former, que je porte les .PNEUMETTES* depuls un 
mols, avec satlsfactlon, car Je n'tprouve de douleurs 
brulantes a'la planche des pleds, nl de fatiąue, memć, 
apres une lonąue marche, et que ma demarche est 
blen plus elastiąue avec ces jemelles .PNEUMETTE* 
dans ma chaussure. Aussi est ce avec plaisir que je 
les recommsnde a toutes les personnes, affligees dn 
meme malaise, dont j'al souffert sl longtemps. Agreez, 
monsleur mes salutations dlstinguees. A. D. Warszawa 

„PNEUMETTE" nietylko ułatwia chodzenie 
ale i leczy wadliwość budowy stopy. 

W. Szanowna Dyrekcjo! 
Wskutek wadliwego układu stóp — opuchła mi 

prawa kostka u nogi. Zaordynowany przez lekarza 
masaż, nacierania i okłady — chwilową sprawiały ml 
tylko ulgę, nie usuwając dotkliwego bólu podczas 
chodzenia. Wyczytawszy z anonsów, przybór me­
dyczno-ortopedyczny „PNEUMETTE" ułatwia chód — 
nabyłem go. Już po kilku dniach używania przyboru 
doznałem znacznego polepszenia—dzisiaj zaś po 6-clo 
tygodniowym zastosowaniu przyboru stwierdzić mogę, 
że „PNEUMETTE" nietylko ułatwia chodzenie, ale 
I leczy wadliwość budowy stopy. Techniczne wyko­
nanie przyboru Jest pojedyncze, trwałe I nie pozosta­
wia nic do życzenia. L.R.E.HierownlK szh". p. Lwów 

Zgłaszającym się pacjentom zalecam 
„PNEUMETTE". 

Szanowny Panie Dyrektorzel spieszę zawiadomić, 
że z nabytych u Sz. Państwa wkładek, „PNEUMETTE" 
Jestem w zupełności zadowolony, czego najlepszym 
dowodem może służyć ten fakt, że zgłaszającym się 
do mnie pacjentom, cierpiącym na stopę płaską, ewen­
tualnie koślawo-płaską, od czasu zaznajomienia się 
mojego z waszym artykułem, nie zalecam Innych wkła­
dek, lecz tylko Wasze „PNEUMETTE*. 
Dr. O. Specjalista chorób chlrurjfiezno.ortopedycz-

nych, Warszawa. 
Oryginały listów wyżej wymienionych dajemy do przejrzenia na każde żądanie w Centrali 

nest lię niedostrzegalnie 
użyciu. 

1 1 PNEUMETTE" 
każdem obuwiu. |eat niezwykle lekka 1 niezniszczalna nawet pray nafczęstszem 

W celu przekonania o skuteczności „ P N E U M E T T E " dajemy |ą 

dla wypróbowania na 8 dni. 
Każdy powinien przekonać się osobiście. Nie należy czekać. Należy dziś ftazcze uczynić próbę i 

poddać się bezpłatnemu badaniu lekarskiemu, gdyż pacjent nietylko nlczom nie ryzykuje, ale może oaiągnąe 
wiele korzyści 

( C z y i moznofć* chodsenla b e z bólu n ie |est w a r t a te ] p róby?) . 
Na żądanie każdy otrzyrmj wszelkie informacje, oraz badanie bezpłatnie. W wypadkach akompiiko-

wunych uskutecznia się również prześwietlanie stóp przy pomocy własnych aparatów Roantgenowskich 
w Warszawie. 

Przedstawicielstwo P o r a tr>» 1 » H a n i l l n m a pow. W a r s z a w s k i e g o S. A. 
i skład główny — V > C I l U C l l a l l d l l l l l O W t l Warszawa. Długa 30 (Pasaż Slmonsa). 

Bezpłatna porada i sprzedaż odbywa aię z udziałem iacbowo wyazkolonego personelu: 

w Łoizi i liii J. Miii i Ha" Piotrkowska 53 
w Z g i e r z u „ Rhelnhold JUNGTO, Droger ja . 
w W a r s z a w i e Centra la H a n d l o w a P o w i a t u Warszawsk iego , D ługa SO 

w f i r m i e F. Grudziński I S -ka , M a r s z a ł k o w s k a 1 3 0 
ń I I i . . 1 u i . W i e r z b o w a 9 

• i „ „ „ „ A S T R I S " , D r o g e r j a 1 P e r f u m e r j a , N a l e w k i 3 9 
„ Bydgoszczy w f i r m i e A. Przyby lsk i , Gdańska 15 
„ Poznan iu „ „ A. Etbanowskl 1 S-ka, ul . 2 7 Grudnia 10 
„ B i e l s k u „ „ Ph l l lpp F l a m m 
,. W i l n i e „ I. Z a ł k l n d . 

• I 



Dolary 5.16 . 

Be! • 24.51 ina l 

Ko wy Jork 5 . 1 6 
Paryż 27.04 
Pra£a 15.43 
Szwajcaria 99.92 
Wiedea 7.29 
Wiochy Z2.27 
Sztokholm 13*1 * 
8 proc. potyczki ttott MO—6.50 
B. ny *łr>!e- o ' . ' . . ,007. . o.t-6 
M i l M w k a 'i/.0-0.71 
P o ż y t k i JMI '1';—3.47 
4 i pól ptOe, I ; t v jiiem. 21.40-21.50 
4 proc. siew. 18.25-18.75 
5 proc. cbl. m. Warsz. 16.25—16.45 
4 i pól proc. cbl. m. Warsz. 13.75-13.80 
8 proc. pożyczka ziem. doi. 4.50 
Pożyczka kolejowa 8.60-8.20-8.60 

Bask Dyskontowy ^25 
Bank Handlowy 5 30—5.OS 
Bank d l * H, ! P. 1.-1.0$ 
Błnk Frasfli,' Iw. 0.2>-0 33 
Bank ZichoAtl 1,79-̂ 1,10 
P i n i i Eisc1*. Ziem- PA!. J I " » 
Bask feta. 6.39 
Cetl ta A 44 
G f f t d t i ł l l 0 40 
I'l}ewski 0 24—0 25 
Elektrycznie 1.P0 
S i h i Ma i ł a 0.46—0.43—0.45 
Ostrowite 0 9 5 
Chodorńw 5.10 
Czersk 0.55—0 52 
Częstocice 1.75—1.80—1.7" 
Gosławice 2.13—2.— 
Cukier 3 35—3.15—3.20 
Firley 0.35 
Łazy 0.12 
Wysoka 3.15—3.30 
Węgiel 2.60—2 "0—2.55 
Nobel 1.75—1.70 
Cegielski 0.53—0.52 
Lilpop 0.60 
Modrzejów 4.30—4.20—4.30 

0-'.wcin 0 23 
Ostrowieckie 35- <> 15—6 25 
Parowozy n 33—r ~.~ 
Pc.-isk 1 ' 0 ' 
Rohri 6.40 
K idżki 1.20 
SjajfteJH wica ftJ|*-2 0v 5 ' 
Ursus l . B W l 71 
Zieleniewski 9.50—9.75 
Bo-kows''i 1 0 3 — 1 . 
zmiel 'w 0 50 
Hlbąrbusch 5.10—5.10 
Malewski 10 .— 
P.tstehrk 1.20 
Spirytus ? 36— 2 3 * 4 em. 
Lombard n.50—0 "5 
\ V .11,-- , o 1*, •> r() 

WARSZAW. POGIEŁDA AKCIOWA. 
Cegielski 0,52 
Zieleniewski 9,75 
Parowozy 0,32 
Ćmielów 0,50 
Nobel 1,75 
Chodorów 3 
Bank Przem. Lw. 0,32 
Bank Sp. Zar. 6,25 

Starachowice 2,05 
Rudzki 1,22 
Lilpop 0,59 — 0,60 
Węgiel 2,50 
Ostrowiec 6,20 
Modrzejów 4,25 
Tank Handlowy 5 
P-nk Zachodni 1,30 
Kl !ew«M 0,25 
Wildt 1 15 
Cukier 3,15 
Żyrardów 13,60 
Borkowski 1 
Spirytus 2.4'^ 
Ilabcrbusch 5,15 
Cerata 0,45 
C/ęstocice 1,70 
Gosławice 2 

ZLOTY ZAGRANICĄ. 
Gdańsk 10143 — 1^5,02 
Berlin 80,30 — 81,10 
Zurych 100 
Mowy York 19,25 
Londyn 24 
Paryż 367,50 
Praga 652,75 — 653,75 
Wiedeń 13,670 — 13,700 

T r a g e d i a M ę ż a t k i 1 

iDziś 
i 

Dziś 
|"PiEl)Hll" -

wielki i potężny dramat współczesnych bogaczy 1 nędzarzy... 

z Lianą Haldt Lady Hamilton, 
Uwaga: Na pierwszy seans od godziny 5 wejście zł. 1.60 bez różnicy miejsc, 

i i i i i n M i i H i g i n i M i B B Q i a i a a m r a a a i B f l i B l H 
I I U R Z Ą D F K A R B O W Y Łódź, d. 18 listop. 1924 r. 
pidalkif i ipiai skiibiwyu 

w Łudz i . 

O G Ł O S Z E N I F . 
I I Orząd Skarbowy podatków 1 opłat łkarbowy.iii 

w Łodzi podaj* niniejszym do ogólnej wiadomości, że na 
pokryci* zaległych podatków skarbowych odbędą sie. licy­
tacje ruchomości, zajętych n niżej wyszczególnionego dłuż­
ni' dnia 2 8 l i s topada 1 9 8 4 r o k u miedzy godz. 
tO rano a 4 po poł. 

I) J. Kuliński, ul. Slantdawlcza Nr. 18, dwa biurka, 
trzy lotcie, maicyna do kopiowania liftów, 

ZałekwMtrowatłO ruchor o4et są do obejrzenia w dniu 
<przed-ży u wymienionych dłużników na miejscu licytacji. 

Kierownik Urzędu: 
"ot <—) Podmunick l 

0 = = 

1 kupi każdy najlepiej 1 najtaniej 

d n . 13 I 14 g rudn ia 

na KIERMASZU „Kropli Mleka44 5 
w Grand Kinie, Piotrkowska 72. | 

O 
I 

I 
i 1 

Dr. B. 

choroby nerwowe 
elektryzacja 

1 masa*. 
Piotrkowska 66. 

od 11 do I I od 
4 do 6. 9475-6 

Dr. med. 

Choroby kobiece, 
akuszerja. 

Pnyjmuje 5—1. 
Cmentarna 8. 

(róg Konstantynów-
Iklej). 7478 

Dr. med. 

Niezawodny środek przeciwko 
Chrypce, duszności , kasz lu 

i » 8 
S 
s 
1 

(Sulphuris aurat benzoinatl) 
i Chem. farm. lsbor. „Ap>. K o w a l s k i " , Warszawa. 
5 

Urząd Celny w Łodzi 
podaje do wiadomości, ze w dniu 
1-go grudn ia rb . o godzinie 
] 0-ej rano na stacji Lódź-Fabrycz-
na odbędzie się licytacja towarów, 
zalegających w magazynach cel­
nych ponad 6 dni. 

Szczegółowy wykaz towarów, 
podlegających publicznej sprze» 
dąży z licytacji znajduje się 
w Urzędzie Celnym przy ul. Mo­
niuszki 8 i w magazynach celnych 
na stacji Łodź-Fabryczna. 

UB) 

I 
1 1 

M 9 2 - 1 

'• 3BR5JT '.*!!» •T^S^BSffSJHSWja 
dnisiflaiiftn l i i i 

Do sprzedan ia p i e r w s z o r z ę d n y 

Choroby wewn. 
Wólczańska Ib 51. 

przyjmuje od 3—5 
"Telefon 10—15. 

Dr . m a d . 

Cegłelniana 47 
Te U 26-02 

choroby wewn. spec. 
p łuc I serca. 

L e c z e n i e sztucz 
n e m ś w i a t ł e m 

Só r s k i e m . 
- 1 0 1 6 - 8 vt. 

I 
Dr. m e d . 

. < i J H H I I U K 
Choroby skórne 

włosów wenerycz­
ne moczoplciowe 
(leczenie światłem 
Lampa hwari >>•..:, 

• promieniami 
Momgena. 

Zawadzka * I 
Telelon Nr. ŚB^jj 

f t . y . m o i * uo — . 
oa 4—» 

O l * o«* otf 
:>dc * i . ' R i tło**r*.lni» 

LECZNICA 
dla przychodzących chorych I 
I n s t y t u t R o e n t g e n o w s k l 

przy ul. Zgierskiej 17. — T l . I6-T8 
Dr. Rakowski Utifl, nosa I gtidla — 

od 9— U I od 2—3 po poł. 
Dr. Ooldst*ln-P«lak choroby oczu— 

od 11 I pół—1. 
Dr. Rózaner weneryczne I skórne — 

9 - 1 0 i pół i 1 - 2 
Dr Justman choroby nerw. od 11 i pół—2 
Dr. Hozencwajg choroby dzieci — 

10—11 i 3—4 no poł. 
Dr. Paplerny choroby kobiet I akusz 

od 11 i pół 1. 
Dr. Kantor chlru g. — od godz. 2 3. 
Dr. Welnberg wewnętrzne od 4—5.30 
Dr. Stuptl geb. Roentgen. — od 3—6. 

Zastrzyki.— Masaże.—Elektryzacja 
Szczepienie ospy. Przy lecznicy otwo­
rzony został instytut Roentgenowskl 
dla prześwietleń 1 zdjęć. Lumpa kwar­
cowa Elektryczny Inhalatorjuin Wszel 
kle analizy 'krwi, moczu i plwocin). 

Wizyty do domu. 
— — — P o r a d a z l . 2 . — — -

MAJTANIE j 
* * i najładniej 

farbuje i czyści chemicz­
nie garderobę, męskątdim-
ską oraz p ierze bieliznę 
maską po cenach przy­

stępnych 

PRŁLHU [Kilim 
P O M O R S K A 7 . 

Z a g u b i o n y w e k s e l 

na zl. 300 
wysławiony w dniu 1 X r. b. na dz 
Ji.Xli 24 r. przez p. J. Szirowafsa na 
zlecenie D. Łęczyckiego unieważnia 
sie,. 8SIJJ 

Ważne tfeiski K i n e n A r a f OSwiutow] 
W o d n y Rynek Na 4 4 . 

|Od poniedziałku, d. 17 listopada 10241 

Ten pierwszy...*;™^ 
Pod pantofelKiem T y t 

i młodzieży -* 
Pięc ioro U r w i s ó w 

komcdja w 6 częściach, 

t. „H is to r ja z e g a r k a ' 1 

HAHE" poleca na|nowsze mo- * " o b r a i n a u k o ' w y w , f k c l e > 

dele. Ceny bardzo przystępne. P o c z a l u K s e a n s 6 w : dla młodzieży o g. 
Kilińskiego 60 in, 49. (pruwi of. 3 i 3 pop., w soboty, niedziele i święta 
II wejście). 9516,ogodz» 1 po p., dla dorosłych o 6.45' 

Nad 
program 

• Dla dzieci 
Nowootworzona pracownia sukien 
damskich i dziecinnych (pracow­
niczo T.etza w B E R L I N I E , ^ 

poleca najnowsze mo- p 

i 8.45 wiecz. 

piszącej na maszynie obznaj-
mionej z księgowością I e-
wentualną znajomością języka 
niemieckiego. Oferty sub. 
„R. D". do adm. .Republiki". 

9617 

Poszukuję 

łach o we| w cełu otworzenia salonu 
mód., Posiadum lokal odpowiedni. 
Oferty do „Republiki4- sub. .Salon 
mód". 9481 

Akuszerka 

# IrddmMdu przy ul. Piotrkowskiej, t śliccnym 
Sgioiku i wolnemi pomłeazczenlami na ew. biwa. 
?ośediiictwo wykluczone. Oferty ,,Domr t. 9514 

Ucześ 
z 4- kla»ow.:in vy-
kuułccniem upec. 

rdolny w ry»un-
ktcU), po*itikuje 
praktyk,. Oi«f1.v 

sub. .A. P. trt- do 
aC.ri. .Rejmł.l ki*. 

tVBt»łl/j; ttarannlc i 
niedrogo. Ol. Piatr-
kowaka 263, m. 43h 
l» oiic. 2-fc piętro. 

mes ka Z a c h o d n i a 31 
Prryjnłuje zsmówleifla codziennie 

w godzinach 4—6. U6II 

M\mi 
samodzielni 

ni Instalacje śwlutla mogą się 
zgłosić do biura .DYNAMO" g 

P i o t r k o w s k a OiS. 
9497 1 

9 
I 
iii 

Wielki wybór 

pr/y ul. Truufjutfs 6 od zaraz 

d o o d d a n i a . 
Oferty sub. „Lokal" do „Republiki' 

i. d 

Fabryka Odzieży wPaznsnłu 
prosi Szanownych Panów Fa­
brykantów o opróbkowane 
oferty na materjały masowe. 

Oferty: 
FABRYKA ODZIEŻY 

Poznań — Mylna 26. 9473 
; y 

BACZNOŚĆ 
60.000 par o b u w i a 

4 pary ry tao za Z ł . 4 o (ranko cło. 
Z polecenia kilku fabryk obuwia, znaj­
dują,, ydi się w trudnościach płatniczych 
sprzedaję wielką ilość obuwia pomte) 
kosztów produkcji. 

Wysyłam zatem każdemu, póki za­
pas starczy, 2 pary trzewików męskich 
i 2 pary trzewików damskich do sznu­
rowania, z silną, kołkowaną skórzaną 
podeszwą, najnowszego fasonu, czarną 
lub bronzową skórą galoszowane. Wiel­
kość wedłu,' numeru. 

Wszystkie 4 pary kosztują tylko 
Zł. 40 franco cło. wysyłka za zaliczką. 

A. GLASER, EKbPORT.OBUWIA 
Czeski Cieszyn J* 92. 

P. S. Bez ryzyka, gdyz towar nie odpo­
wiadający wymienia się natych­
miast ub na Żądanie zwraca sic 

, " .pieniądze. 

O b w i e s z c z e n i e . 
Komornik pr/y Sadzie Okrefo> 

wym w Łodzi, TEOFIL S IANhZ 
zam. ptzy ul, Konstantynowskiej 
Nr. 61, ogłasza, że w dniu 27 listopa­
da 1924 roku, o godzinie 10 ej rano, 
W Łpdzi, przy ulii y Wólczansklel 
pod Nr. 27, odbędzie tlą sprzedaż 
przez licytacją ruchomości: 12 me~ 
chanlrznvch kioslen — firmy: Selwer. 
Unger i S-kt oszacowanych na 3240 
ztp. 

Lódf, dru 18 listopada 1924 roku 
KOMORNIK: 

T e o f i l Stawisz. 

ruei^' 

PrKiijuruJu w s z e l k i e p r s « r £ b k j . 

Dz ie lno 4 1 — par te r . 
(w podwórzuj, ( 

^it.UJ uin j ILE I U §i £ilit i 
v przechodnim wejściem, dlt to* 
molnej osoby. Oferty do admini­
stracji „Republiki* sub „Skromny". 



•REPUBLIKA" 
Łódź 

'9 listopada 1924 KURJER HANDLOWY .REPUBLIKA* 
Łódź 

19 listopada 1924 

Sowiety, jako klijenl Enron. 
Po klęsce Mac Donalda, który upadł, 

Potknąwszy się o nierozumnie posta­
wioną kwestią rosyjską, dużo słyszy się 
0 rzekomym zainteresowaniu się sfer a 
•nerykańskich ,które domagają się uzna 
*"* sowietów. Podobno jako główny argu­
ment jest wysuwany frazes, iż Ameryka 
nie powinna być wyprzedzona przez Eu-
T oPS. gdy nadszedł czas na eksploatację 
Kosji. 

Warto zastanowić się nad tem, skąd 
Pochodzić mogą te wiadomości. Stwier­
dzić należałoby to tembardziej, iż jak mia 
lem możność przyglądnięcia się w czasie 
tegorocznego mego pobytu w New Yor­
ku, informacje inspirowane przez bolsze­
wików przenikają do szeregu wielkich 
dzienników, zwłaszcza zaś należących do 
koncernu Hearsta, z potężnym New York 
American na czele. Stąd radio albo też 
kablc-graficzny powrót ich do Europy od-
fyć sie. może w kilku zaledwie godzinach. 

Czy istotnie doszło do tego, iż stoimy 
w przededniu uznania Rosji przez Stany 
zjednoczone? 

Zanalizujmy to zagadnienie na tle na 
*trojów angielskich i francuskich. 

Angjlja, a zwłaszcza jej kapitał prze 
Rysiowy ryzykuje, utrzymanie stosunków 
* sowietami. Rozmiary tego handlu nie 
m ogły jednak wpłynąć na złagodzenie 
kwestji bezrobocia. O ile przygasło ono, 
l 0 przyczyn należy szukać we wzmożo-
nym obrocie handlowym z dominiami. 
Skoro zaś Mac Donald chciał dogodzić so 
dietom i udzielił im pożyczki, której spła 
* a zarówno kapitału jak 1 odsetek gwa­
ł t o w a ć miałby naród angielski — otrzy 
^ał należną i zasłużoną odprawę. Napraw 
^ trzeba było być pozbawionym w zu­
pełności zmysłu finansowego, aby naród 
"ajlepszych bankierów świata zamawiać 
do wyrażenia zgody na takie nonsensy. 
^aPomniał Mac Donald, i i kapitał finan-
6°wy jest przesadnie ostrożnym organem 
w systemie cywilizacji współczesnej. 

W tym okresie Herriot zagalopował się 
^Przeprowadził uznanie de iure sowietów 
Wartość realna tego kroku politycznego 
' e s t minimalna. Papiery rosyjskie, noto­
wane na giełdzie paryskiej, nie drgnęły 

o centLm. Co należy sądzić o tem, to 
ftajlepiej zilustruje fakt, iż przeszło miljon 
Posiadaczy we Franqi jest zainteresowa­
nych kursem papierów rosyjskich Nie cho 

tu bynajmniej o drobne sumy. 
Wartość pożyczek państwowych re­

ńskich obligacji kolejowych i municypal 
*>Ych wynosi przeszło 1,800,000,000 doi. 

ezpośrednie długi państwowe, łącznie z 
Wartością pretensji obywateli francus-
'C n< przedstawiają wartość przeszło 

000,000 doi. Ogół pretensji francus­
k i nie wliczając należności z tytułu od-

*°' ek wynosi przeszło 
dwa miljardy dolarów. 

Czy 2 e s t r o n y bolszewików uczyniono 
kolwiek, aby świadczyło o chęci przy 

^ n i e j omówienia sprawy spłaty, a ra-
2 e ) regulacji tych należności. Absolutnie 

, 1 0 "ie uczyniono. Sowiety wyręczył kan-
»'L * n a a mbasadora w Moskwie, dzien-
ezyj^ P ' J e a n H e r b c t t e ' k t 6 r y o^wiad-

M Rosja jest obecnie za biedna, by 
Płacić, 

2) należy jej pomóc, pod warunkiem, 
iż z czasem spłaci swe długi. 

A więc znowu fantazja w rodzaju mac-
donalskich, które z wielką rezerwą przyj 
mować musi każdy trzeźwo patrzący czło 
wiek. 

Czy w tych warunkach Francja, a z 
nią Europa może wyprzedzić Amerykę w 
eksploatacji Rosji? 

P. Herriot usprawiedliwiał uznanie 
Rosji koniecznością otrzymania taniej 
żywności i surowców oraz otwarcia ryn­
ków dla przemysłu francuskiego. Zapora 
niał jednak, iż przed wojną eksport fran­
cuski do Rosji wynosił zaledwie 6 proc., 
a przywóz żywności rosyjskiej stanowił 
zaledwie 17 proc, przywozu, w tej dzie­
dzinie. 

P. Herriot pragnie importować naftę 
rosyjską, wychodząc z założenia, iż siła 
kupczą franka jest na Wschodzie większa 
aniżeli na Zachodzie. Zapomina jednak, iż 
dla zorganizowania odpowiedniej produk 
cji i związanego z nią handlu są konieczne 
pieniądze. Tymczasem Rosja kapitałów 
nie ma, a Francja jej kredytów nie może 
udzielić, gdyż sama pożycza na lichwiar­
ski procent. 

Tak więc handlować z Rosją będzie 
ten, kto ma gotówkę. Tej zaś Francja dzi­
siaj nie posiada. 

Skąd więc obawy o uprzedzeniu Sta­
nów Zjednoczonych przy eksploatacji Ro­
sji. Są inspirowane z tej strony, która po­
trzebuje dużo, bardzo dużo dolarów. Zno­
wu więc mamy do czynienia z bolszewic­
kim trickiem. 

To też sytuację należy osądzaó spo 
kojnie. Dopóki sowiety nie powrócą do 
przesądów burżuazyjnych, za jaki uważa­
ją obowiązek zapłaty długów finansowych 
i towarowych, dopóty nie może być mo­
wy o poważnej akcji kredytowej. 

Pewnem jest, iż na końcu dopiero pój 
dzic City, a za nietn Wall-street. To też 
alarmy o uznaniu sowietów przez Amery 
kę są przedwczesne. Pozatem nie należy 
zapominać, iż od uznania do handlu to 
bardzo daleka droga. Sami o tem wiemy 
najlepiej. 

W Europie finansowej klijent musi pła 
cić; spryciarze i filuci muszą zaniechać 
myśli wystrychnięcia na dudka zimnych 
anglosaskich finansistów i ich kolegów 
kontynentalnych. 

To też nie przyszedł jeszcze czas na 
Rosję; jeszcze trochę cierpkich doświad­
czeń, a wtedy na pewno zostanie ułożona 
komunistyczna formułka własności i Jej 
gwarancji, pod którą podpisać się będzie 
mógł każdy finansista. Do tego czasu mu­
simy czekać, zwłaszcza, iż teorje o zgub­
nych skutkach abstynencji, od interesów 
z sowietami, pozostały jedynie teorjami. 

Dr. Leszek Kirkien. 

Nowe rozporządzenie o lichwie 
pieniężnej. 

Warsz. kor. „Republiki" telefonuje; 
W tych dniach ogłoszone zostanie roz 

porządzenie ministrów skarbu i sprawie 
dliwości, wydane na mocy rozporządze­
nia prezydenta o lichwie pieniężnej, a 
zmieniające ostatnio obowiązujące prze 
pisy. 

Zgodnie z tem rozporządzeniem in­
stytucje bankowe obowiązane będą 
przedstawiać właściwym izbom skarbo­
wym najpóźniej do dnia 5 każdego mie 
sioca wykaz najwyższych wymawianych 
i pobieranych procentów i prowizji przy 
dyskoncie weksli, rachunków otwartego 
kredytu, pożyczek { gwarancji oraz naj 
wyższych opłat pobieranych jednorazo­
wo przy inkasie, zleceniach giełdowych, 
zaświadczeniach walutowych i akredyły 
wach. 

Podawane w wykazach korzyści ma 

jątkowe przy czynnościach kredytowym, 
nie mogą przekraczać 24 proc, w stosun 
ku rocznym, co nie obejmuje zwrotu ko 
sztów porta i opłat stemplowych w rze­
czywistej ich wysokości oraz prowizji ob 
rotowej na rachunkach otwartego kredy 
tu i bieżących, która jednak nie może 
przekraczać jednej czwartej proc, kwar 
talnie od większej strony obrotu po po 
trąceniu salda i pozycji frankowanych. 

Przy pożyczkach na zastaw rucho* 
mości z wyjątkiem papierów wartościo­
wych j towarów korzyści majątkowe nie 
mogą przekraczać 24 proc. w stosunku 
rocznym, tytułem procentów i prowizji 
od udzielanych pożyczek oraz aż do od 
wołania 3 proc. miesięcznie od sum po­
życzonych tytułem wynagrodzenia za za 
bezpieczenie zastawu, przechowanie i 
szacowanie, 

0 

Światowe rynki wełny 
nadal wykazują tendencję zwyżkową. 

Salon mód 
„FEMINA" 

— poleca — 
najnowsze modele kapeluszy paryskich, 

kopje, zamówienia i przeróbki. 

P i r a m o w i c z a 11, m. 4 . 

Sydney i Melbourne: Aukcje bieżą­
cego tygodnia odbyły się przy żywym 
udziale ze strony kupujących. Rynek 
jest mocny i wyffazuje zwyżkową tenden 
cję. Gatunki niemytych merynosów wy­
kazały zwyżkę o 2 pensy za funt netto, w 
porównaniu do ostatnich notowań. 

Geelong: Na aukcji, która odbyła się 
w okresie od 12 do 13 b.m. ofiarowano 
5.000 bel, przy dobrym wyborze. Udział 

kupujących był znaczny, Ameryka jest 
głównym kupującym. Rynek jest mocny. 
Zakupiono prawie całą wełnę, wystawio­
ną na licytację. 

** 

Tegoroczna strzyża składa się zasad­
niczo z grubszych gatunków, aniżeli w 
sezonie ubiegłym. Nie należy liczyć na 
cienkie gatunki ze strzyży zeszłorocznej. 
Nowe wełny są dobrze urosłe. Wełny 
jagnięce, również dobrze urosłe i nadają 
się do czesania, jednak również są grub­
sze, aniżeli w sezonie ubiegłym. Dla przy­
kładu należy zaznaczyć, iż rozmaite zna­
ne gatunki, które dotychczas należały do 
klasy A z trudnością można zaklasyfiko­
wać do kategorji A/B. 

Londyn: W dniu 25 b. m. rozpoczną 
się aukcje w Londynie. Podaż składać się 
będzie z około: 

55.500 bel wełn australijskich 
20.000 bel wełn nowozelandzkich 
1.500 bel wełn Cape 
4.500 bel wełn La Plata 
37.000 bel ze serji poprzedniej 
118.500 bel łącznie. 
Jakkolwiek trudno jest ustalić podsl> 

wę, na której kształtować się będą ceny, 
to jednak wszystkie okoliczności świad­
czą, iż należy się liczyć z mocną ten­
dencją. 

Nadeszły fuż pierwsze transporty 
wełn australijskich, zakupione po wyso­
kich, tamtejszych cenach. Wnosząc z 
kształtowania się tendencji na tamtej­
szych rynkach oraz ożywionych zaku­
pów, czynionych przez Amerykę i Niemcy 
na rynkach zamorskich, nie należy się spo 
dziewać, by podstawa cen była niższa od 
notowanych w Australji, 

Tendencja na crossbredy jest jeszcze 
bardziej mocną. Ogólnie przypuszcza się, 
li należy się liczyć ze zwyżką w stosun­
ku 5 do 10 proc., od cen zamknięcia o-
statniej serjŁ 

Prace przygotowawcze do ustawo­
dawstwa skarbowego. 

Pod tym tytułem rozpoczęło minister 
stwo skarbu nowe wydawnictwo z dzie­
dziny skarbowości. Celem wydawnictwa 
jest zaznajomienie sfer interesujących się 
zagadnieniami skarbowem: a w szcze­
gólności posłów i senatorów oraz facho­
wych sfer naukowych z poszczególnemi 
zagadnieniami prawa skarbowego, tak 
krajowego jak i zagranicznego. 

WyJtwnictwo ma przedewszystkiem 
na celu przedstawić, iak poszczególne 
kweslje skarbowe zostały rozwiązane w 
ustawodawstwie państw zagranicznych, 
a temsamem dać czytelnikom możność 
szerszego ujęcia danej materji i porówna 
nia polskich ustaw skarbowych z ustawa 
mi zagranicznemi. Ta część „prac przy­
gotowawczych" stanowi również bardzo 
cennv materjał przy zawieraniu umów 
międzynarodowych. 

Kierownictwo „Prac przygotowaw­
czych do ustawowawstwa akarbowego" 
objął podsekretarz stanu w ministerstwie 

skarbu p. Bolesław Markowski. 
Ukazały się już trzy pierwsze zeszy­

ty tego wydawnictwa. Jeden zeszyt pt. 
„Budżet i rachunkowość publiczna za­
wiera tłumaczenie znanego dzieła nie­
mieckiego autora Ottona Schwarza: Za­
sady budżetowania, kasowosć i rachun­
kowości publicznej. Następnie dwa ze­
szyty pt. „Podatek od obrotów i opłaty" 
zavitrają: 

Pierwszy — przedstawienie poJatku 
od obrotu we Francji, Niemczech i Cze­
chosłowacji; 

Drugi — omówienie zasad wytycz­
nych projektu ustawy o opłatach stem­
plowych oraz uwagi o naruszeniach prze 
pisów o opłatach stemplowych. 

CZYTAJCIE 

DO DNIA 27 LISTOPADA 

Wyprzedaż Resztek 
0805 po cenach niebywale niskich. 
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Wielki wybór dy anów dla jodnlni, salonów, pokoi rmizycznych i gabinetów, jak 
również chodników, dywaników, dywanów ściennych, m. in. kilka okazów muzealnach: 
dywan myśliwski (20 metrów kwadr.), oraz dywan jedwabny (12 metrów kwadr.) 

Dogodne warunki! Obejrzenie nie obowiązuje do kupna! 
Sprzed** od 10 przed pol . do 8 - e J Y i t * Q « f ł Mcktckl* IS^h^a* 1(\4 1 A C : 1 A f t Sprzedaż od 10 przed poł. do 8-ej 
wlecz., włączając świata i niedziele V I I d l i i i " " 1 l U l C l t p O K O j c . WO l 1 U O . wiecz., włączając święta i niedziele. 

uiu ust 
3 0 0 0 FIRM z ŁODZI 

i Innych miast, które dopuściły swe akcepty do 
protestu, uwiera 

do nabycia w .Wywiadzie' Pjotrkowska ^̂10̂  

nwóch 
U ludz 

młodych krawców* nOBRA 
poszukuje U poszukuje pracy-

Dyrekcja konesrtów: Alfred Straucli 

: : SALA FILHARMONII :: 
Wobec olbrzymiego zainteresowania, jakie wywołał 

pierwszy występ fenomenalnego skrzypka 

j A f i A 

pokój z nieknpu- Wykonywa wszel* 
jącem wejściem ikie robotw Zgł*1 

eoenl'aliticzobla-szenla pod a dr. ul. 
daml. Zwrócić się Narutowicza Nt 3* 
telefonlc/ul- 11-01 sklep materjalóW 
między 2—4 I 6—8 piśmiennych. 441** 

Pokój frontowy z fjoszukuję wyk**«-

wejściem nlekrę- r lifPiowanej ni*"* 
puj.-.c umoblowa- kl— pielęgniarki d° 
ny w centrum mla-' dwutygodniowego 
sta dla solidnego dziec'a Zułasz" 

I mę.-czyzny do wv. się do A. Welnl'el'* 
I najęcia Oferty S. B. ga, ul. Traugutta 1' 

j5i—2 od 2—4 pop 439-2 

S. LIBERMAN d

r a b

m

w s ' ^ 
u l . Dz ie lna NT 1 

zawiadamia niniejszym Sz. Klijentelę, Iz o t r z y m a ł 
oryg ina lne m o d e l e parysk ie na sezon 
z i m o w y . 

U w a g a i Na żądanie Sz. Klljentell, robota mo-
ze t.yć wykonana w przeciągu 48 godzin. 

CENY PRZYSTĘPNE. — 

Pracownia Kołder 
w a t o w y c h I puchowych 

D.WILFERA 
Piotrkowska 70. & 

POLECA K O Ł D R Y W wielkim wyborze I nallepszych gatun­
kach pg. najnowszych modeli. 

B M T Ceny b. p rzys tępne* 1 f | 

I poszukuję większe 

Wykwalifikowana 
krawcowa z wie* 

loletnią praktyką 

Nowo otwierający się 

i i 
nłeznafący tutejszych stosunków hand­
lowych w tej branży, pragnie tą dro­
gą zaznajomić się z tutejszymi kup­
cami galanterją w cełu zaopatrzenia 
takowy w doborowy 1 konkurencyjny 

towar. 
Ł * » h . o l . d e a d m . „ R e p u b l i k i * a o b „ G a l a n t e r i a " . 

dyrekcji udało się pozyskać wielkiego artystę na 

drugi i ost:tni koncert 
który odbędzie się w niedz ie lę , d . 2 3 l i s topada 

1 9 2 4 roku o godz in ie 8 . 3 0 wlecz . 

Bilety jut do nabyci w kasie Ftlharmonji. 

mieszkanie par-
I terowe adres zlo-

s k - e g o /9 m. JO-poszukuje W v P» 
| Zajdel. 476-^|domach Wiadotn-

.Wschodnia 42 u 

Iłode bezdzietne Szplgel. 433--' 
małżeństwo pr>, J , ——* 

sz> kuje I lub 2 po- n r i y i m n i e do ręcf 
kol umeblowanych p W ™ '< a f t u b U . 
w centrum miasta, V k o l o r o W e g O 
przy Inteligentne) * , b a r o Z o 
rodzinie. Oferty L ^ ę " ' ) . Wir 

| » b . lir. J. do. r«jL SomStó Rozwado*; 
4 S J " 3 s k e 6 -Joskowicj 

9460 
Wepubl'U 

«łoda pan n flzr.) - — 
po.n pn w. farm. n , ) l r z e b n a l d o l n a 

poszukuje umeblo- |J s „ „ e d a w c z y n i d° 
wanego pokoju 

nrzy 
l magazynu obu*", 

leoazej ro- M > ^ . ' „ „ „ u , u l 
dżinie Oferty skla P o m o r s k a 23. 

| dać do adini listr. 
,Republiki- ood L . 

J . K." 9510-3 potrzebna , starszą 
. panna do szyd* 

PRACOWNIA SUKIEN 

1 A. MaszKowshiej i 
I 

Piotrkowska 117 front I piętro. 
Ceny p rzys tępne . \ Wykonan ie w y k w i n t n e . C30C 

Nauka i wychów 
'orespondencjl ku 

plecklej, reda­
gowania próśb 
podań do wszel 
kich władz I tnsty 
łucji, oraz pisanin 
na maszy ie uczy 
nauczyciel z wyż-
szem wykształcę-
nlem. Informacje-
8 - 1 0 rano. —9 
wieczór. Piotrków 
ska 133 oflc. I p. 

9479-2 

Dr. meti . 

Z. Chądzyńska 
— ul. Przejazd 15 W y t w ó r n i a k o ł d e r 
Watowych i Puchowych 

i tzirit 
rocznie haftowane obrusy podusiki podług 
najnowuych oryginalnych paryskich wwrdw 

p o cenach przys tępnych . 

Pic';rUo'$r*n 82, m. 24. 

.TU Lv i i 
Giorotiy skórne 
I weneryczne. 

Pfzyirmile od 4 dn 
R popol 

S t e n K l e w t r i a 84 

Coiudn owu Nr 7<i 
Specjalista chorói 
skórnych < Wene­
rycznych Prry-

muje od 8—101 pól 
\*~2 i od 4 - S 

prewa ol. I I wejicie •d 11 <in 

Siclimi (trjtouip): 
rąkiwiczki, poń ! 
ezocliy skarpetki 

poleot 
K, P e i a r ł l l g e J 

). 1 . 
ttlłUlj. ŁHtlSSY 

if. L Ekkn Mm m 
trzeci dom od glow 

ne|. 

wenaryczne i *,-» 
MOCIEWYRK. 

Oudt przytęp od p *3 I od 7~0 w. 

Mim 
Choroby skonie 

weneryczne 
Leczenie 

Rtnliitnem i Knarc 
wą ampą. Prcyim 
id n»— 1 •. i 5--7 

N a w r o t NT 7. 
Telefon 28-ii7. 

m . m i 

OUw.eszczgir.R. 

113 
ipno ł ;prrcd 

Na 
i za BÓTÓW-! 

Komornik PRIY 
Sadzie OUręiiowym' 
w Lodzi. TliOI-IL' 
STANISZ. *am. przy 
ul. Koiistł'ntynow-'N 

sklei Nt. 91. ortta-'"1' 
sza, * e w dniu 37 U i gylazdkęl 
||ł'op-.da 1034 roku II r;ity 
od g p f l f i n y 10-cl LU ! ł.órks iii'R!owe 
r»NO, w Lpdzł. PRJY w;«• !k Ic.>U ro ' lza U, 
liliev PiblrkowśUlel krie^elki dziecinne, 
p u d Nr. 37. odi <;» m a i f r a c e , l ó ł k a po« 
dz ie się sprz<Osz INWC, w ó z k i r iż łe-
p r z e z llcvt»cie ru-c'ecf d a j e .Palma" JJitM Kto w k ó t -
-liomośoii manuiak* Naruiowicza HI 36, U kim czas e 
tury . urządzeń, me- w bf.:tnle n.i p r a w o , 
bli i in. — Abrama telefon 3ó-'2S 
Si lbc razaca , oszaco- , H452— 
w a n y c k na 5400 z l . 

Ł(Sd>. dnia 12 li 
stopada 1024 roku 

Komornik: 

iPSiii Mil 

S ''lep fr<'nto*y z 
ur/.ąiizenlem w 

aródmieśrlu z dwo­
ma pokojami lub 
bez do oddania 
Oterly „sklep". 

9 5 0 1 

nau­
czy bntiku po i e-
nie prz sK-pnej 
l)fi-rtv H t l b . «Ar 

ty.tku". 4 9 J - I 
Roznta l ta . 

liusierka l)r/\ma-
lowa powróciła 

przyjmuje panie. | Clej 
Piotrkowska M '22'1 i w 
tn 076-.IS 

Lo, ia le . 

KUSZERKA-- Ks-R pec 

;legancko umeblo-
ane pok je 

pmsonat m lub 
bez do wynajęć a 
«ub. "zarił," 483 " 

P i o t r k o w s k a S I 

ka, prz\jmuie 
i M m ó w I e n i s miej-
|pcowe i zsmlejito-
|wi. Htiiowska / R.I. 
42. S0.O-J8 

^ • • « K » . ; i « » . i i * w * * l « l n 

Pokój »!|romnie 
mnebl'iweny w śrdtfmie»< u prry 

iniellizer.tntj r o d / i 
n;t p o s z u k i w a n y 

rlla m'odej pani • ri-

Poszukuję ajentó* 
(ek) do wyjazdów 
Warunki dobre. • 

Zglpsz, się od 7-e 
wiecz. Lipowa c * 
m. 16. Malarz P 0^ 
trelów. T. liollmann 

2 7 8 - 3 

Oczenlce ipodręc*' 
ne potrzebne « . 

do zakładu halciar* 
skieijo. Dowiedzie* 
aię Kilińskiego 1 " 
Im? 5. - O l " ' 

BTENOORAFJI wy 
u ucza listownie 
szybko, jaknajdo< 
kladnie) (gwarancja) 
Instytut Stenogta-
flrzny — Warszawa 
Mokotowska M 39. 
Ządaicle obszernych 
bezpłatnych pros­
pektów. 6472 

..gubione ^ k w i M 
|iaginął paszport 
L niemiecki wyd»* 

ny w Ł o i zł n» 
intK. Sabiny Z»% 

wad/.klei. 486-* 

Posady , 
• r ł n n i c r 1 f'.-o 

klasowem wyk-
sztnłreniem enujo-
mośc>ą buciialtoril 
przyjrii e <akąkol-
wlek rrarę. Oferty 
do red. łłepuhlikl 
^ub. .Mlodzler.lec* 

Wawrzyniec Kaś* 
•nierczak i-IU' 

bił paszport wy3*' 
ny w Lodzi, zamie'1' 

kuje przy ulicy 
Łącznei Nr. 36. 

Kowalska Marja t» 
gubiła legitvm»; 

cje za Nk t>S>'i'i 1 

ksląśkę .obrichiirt* 
kową, na którą d» 
stiila zapoiiiOŁit ' 
IV dzielnicy. n J i , 

Potrzebny chłopiec 
do u ')!)• meta­

lowych, zg OŁL« kllj 
dn 41. Weinera, 

Wolborska 33. 
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